
Wymiana doświadczeń 
związkowców krajów 

socjalistycznych
23 bm. rozpoczęło się w War 

szawie dwudniowe spotkanie 
przewodniczących związków za 
wodowych zrzeszających pra­
cowników budownictwa i prze 
mysłu materiałów budowla­
nych z krajów socjalistycz­
nych. Uczestniczą w nim 
przedstawiciele Bułgarii, Cze­
chosłowacji, NRD, Rumunii, 
Węgier, Związku Radzieckie­
go oraz Polski. W charakterze 
obserwatora obecny jest prze 
wodniczący związku zaw. pra 
cewników budownictwa 
landii.

Celem spotkania — co 
kreślił w zagajeniu obrad 

Fin-

pod- 
prze

wodniczący Zw. Zaw. Pracow 
ników Przemysłu Budowlane­
go — Janusz Prokopiak — jest 
wymiana doświadczeń między 
poszczególnym związkami bu­
dowlanych, ustalenie progra­
mu dalszego, szerokiego roz­
woju współpracy.

Program pierwszego dnia 
spotkania wypełniły informacje 
przedstawicieli organizacji 
związkowych poszczególnych 
krajów o formach i metodach 
pracy oraz efektach działal­
ności związków zawodowych, 
służącej rozwiązywaniu pod­
stawowych problemów pracow 
ników budownictwa. (PAP)

Aktualne problemy rozbrojeniowe
tematem spotkania wOKP

Z okazji — ogłoszonego przez Światową Radę Pokoju „Ty 
godnia walki o rozbrojenie” — 23 bm. odbyło się w Warsza­
wie, z inicjatywy prezydium Ogólnopolskiego Komitetu Po­
koju, spotkanie poświęcone aktualnym problemom rozbroje­
nia. Wzięli w nim udział wybitni naukowcy, publicyści, dzia 
łącze polityczni i społeczni zajmujący się tymi zagadnieniami.
Spotkanie, które otworzył 

przewodniczący OKP, Józef 
Cyrankiewicz stało się okazją 
do przedstawienia historii ru­
chów walki o pokój i rozbro-

Ceny surowców i rozwój Trzeciego Świata

Dalszy ciąg debaty 
na sesji specjalnej ONZ

Prócz ministra spraw zagranicznych PRL, Stefana Olszo­
wskiego, którego wystąpienie relacjonowaliśmy w poniedzia­
łek podczas debaty generalnej na sesji specjalnej ONZ 
głos zabierali m. in. przedstawiciele Kenii, Cypru, Afgani­
stanu, Austrii, Australii i Finandii.
Minister spraw zagranicz­

nych Kenii, Njoroge Mungai, 
wyraził pogląd, że najważniej­
szym warunkiem rozwoju Trze 
ciego Świata jest ustalenie 
sprawiedliwych cen na towa- 
ry, które państwa te eksportu, 
j”, czyli na surowce. Podkre- 
’!ł on konieczność stworzenia 

'ekiego mechanizmu, który za- 
• "wniłby wzajemne powiąza­
nie między cenami surowców

stwierdził paki.jących się
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WIELKOPOLSKI
Torf i kryzys energetyczny

Finlandia nie dysponuje własnymi zasobami węgla czy ropy, 
dlatego kryzys energetyczny zwiększy! zainteresowanie torfem w 

tym kraju.
Na zdjęciu: jedno z torfowisk na dalekiej północy.

CAF — fot. Lehtikuva

jenie, problematyki rozbroje­
niowej podejmowanej w ONZ, 
a na tym tle aktywnej działał 
ności naszego kraju.

Mówili o tym kierownik za- 

niczącym 
Eenitesem. 
mów były

sesji, Leopoldem 
Przedmiotem roz- 
niektóre problemy 

międzynarodowych stosunków 
gospodarczych oraz rola ONZ 
w ich rozwiązywaniu.

Tego samego dnia minister 
Olszowski przeprowadził roz­
mowy z ministrem spraw za- 
graniczych Austrii, Rudolfem 
Kirchschlaegerem. (PAP)
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Dar NRD
Przewodniczący Komitetu Budo­

wy Centrum Zdrowia Dziecka — 
min. Janusz Wieczorek przyjął 23 
bm. podsekretarza stanu w Mini­
sterstwie Zdrowia NRD — dr. An- 
neliese Toedt-mann, która w imie­
niu tego resortu zadeklarowała po­
moc na rzecz budowy szpitala —•

Centrum Zdrowiapomnika
Dziecka w wysokości 200 tys. ma­
rek rocznie do czasu zakończenia 
budowy, a ponadto wyposażenie 
specjalistyczne.

Obrady komitetu RWPG
Kwestie związane z rozwojem 

współpracy gospodarczej i nauko­
wo-technicznej omawiane są na 
rozpoczętym we wtorek w Mos­
kwie 87 posiedzeniu komitetu wy­
konawczego RWPG. W obradach 
biorą udział wicepremierzy człon­
kowskich krajów RWPG. Polskę 
reprezentuje wicepremier M. Ja­
gielski.

M. van dsr Stoel u A. Kosygina
We wtorek premier Związku 

Radzieckiego A. Kosygin przyjął

kładu 
dowej

organizacji międzynaro 
PISM prof. Remigiusz

Bierzanek i dyrektor departa 
mentu MSZ amb. Henryk Ja­
roszek. Zwrócili oni uwagę, iż 
wprawdzie historia walki o 
rozbrojenie sięga jeszcze poło 
wy XIX wieku — to nowy ja 
kościowy wymiar tej walce na 
dało utworzenie Związku Ra­
dzieckiego i sformułowanie 
przezeń zasad pokojowego 
współistnienia. Materialne prze 
słanki powodzenia w dążeniu 
do utrwalenia pokoju i bezpie 
czeństwa międzynarodowego, 
także poprzez kroki rozbroje­
niowe, stworzyło powstanie 
systemu państw socjalistycz­
nych a tym samym zmiana 
światowego układu sił na ko­
rzyść socjalizmu. Wola utrzy- 
mania pokoju bezpieczeń-
stwa legły również u podstaw 
Karty Narodów Zjednoczo­
nych. Jednym z zasadniczych 
środków prowadzących do o- 
siągnięcia tego celu była i po- 
zostaje działalność ONZ.

Podkreślono, iż jako jeden 
z członkówi * * * * * 7 założycieli ONZ — 
Polska w ciągu całego, 30-let- 
niego okresu swej obecności 
w tej organizacji brała aktyw 
ny udział w działalności na 
rzecz rozbrojenia w ścisłym 

i współdziałaniu z innymi kra- 
I jami wspólnoty. (PAP)

i cenami produktów gotowych. ,
Minister finansów Pakista­

nu, Mubashir Hasan. zwrócił 
uwagę na sytuację krajów so­
cjalistycznych, których system 
gospodarczy zapewnia propor­
cjonalne i harmonijne wyko­
rzystanie wszystkich zasobów. 
Obecne rozpiętości w dobroby­
cie i stopniu rozwoju krajów 
uprzemysłowionych i rozwija-

stański minister — to nastę­
pstwo długiej ery panowania 
imperializmu, kolonializmu i 
neokolonializmu. Naszym zada
niem jest położenie kresu tym 
zjawiskom w interesie stworze 
nia warunków dla rzeczywistej
równości wszystkich narodów.

Przedstawiciel Afganistanu 
poparł radziecką inicjatywę o 
redukcji budżetów7 wojsko­
wych wielkich mocarstw i prze 
znaczeniu części uzyskanych 
środków na potrzeby krajów 
rozwijających się. Delegaci 
Austrii, Australii i Finlandii 
wyrażali zaniepokojenie z po­
wodu międzynarodowych ■zja­
wisk kryzysowych podkreśla­
jąc, że poszukiwania dróg ich 
rozwiązania powinny przebie­
gać w atmosfer-'- konstrukty­
wnej współpracy.

Przewodniczący delegacji poi 
skiej na VI specjalną sesję 
ONZ, minister spraw zagra­
nicznych, Stefan Olszowski, 
spotkał się 22 bm. z przewod-

na Kremlu ministra spraw zagra­
nicznych Holandii Maxa van der 
Stoela, przebywającego w ZSRR z 
wizytą oficjalną na zaproszenie 
rządu radzieckiego.

Walki na górze Hermon
W Damaszku poinformowano, że 

we wtorek rano izraelskie my­
śliwce bombardujące próbowały 
zaatakować pozycje wojsk syryj­
skich na górze Hermon, jednakże 
zmuszone zostały one do odwrotu 
przez syryjskie pociski ziemia — 
powietrze.

„Strajk” w ONZ
Dwa posiedzenia specjalnej se­

sji Zgromadzenia Ogólnego NZ, 
wyznaczone na wtorek, musiano 
odwołać z powodu „choroby” ca­
łego 75-osobowego sztabu tłuma­
czy. Nadesłali oni zwolnienia le­
karskie i nie stawili się do pracy 
na znak protestu przeciwko prze­
dłużaniu ich czasu pracy bez od­
powiedniego wynagrodzenia i prze- 
riążeniu zajęciami z powodu zbyt 
małej 
go.

liczby personelu techniczne-

Sąd 
danie

Decyzja sądu USA
Najwyższy USA odrzucił żą 
„Krajowego stowarzyszenia

na rzecz postępu ludności koloro­
wej” w sprawie bezzwłocznego 
powzięcia decyzji zapewniających 
możliwość wspólnego nauczania 
dzieci białych i murzyńskich w

Posiedzenie Biura
Politycznego KC PZPR

Biuro Polityczne KC PZPR na posiedzeniu w dniu 23 bni. 
rozpatrzyło sprawozdanie delegacji Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej z narady Doradczego Komitetu Politycznego Państw 
— Stron Układu Warszawskiego i przyjęło odpowiednią u- 
chwałę.
Następnie zapoznano się z 

przedstawioną przez rząd oce­
ną realizacji podstawowych za 
dań Narodowego Planu Społecz 
no-Gospodarczego w I kwarta 
le br.

Realizacja zadań gospodar­
czych w I kwartale br. przebić 
gała pomyślnie. Utrzymuje się 
wysoka dynamika produkcji 
materialnej. Wysoko wzrosły 
przychody pieniężne ludności, 
przede wszystkim w związKU 
ze wzrostem wydajności jracy 
i realizacją kolejnych regulacji 
płac w gospodarce uspołeczni© 
nej oraz wzrostem dochodów 
ludności rolniczej z tytułu sku 
pu produktów rolnych. Po­
myślnie kształtuje się zaawan­
sowanie wykonania planu in 
wcstycyjnego.

Wysokiej dynamice ogólnc-

' Tekst uchwały przyjętej 
na posiedzeniu Biura Poli" 

■ tycznego publikujemy na 
str. 2.

Laureaci Nagród 
Leninowskich

KC KPZR i Rada Ministrów 
Związku Radzieckiego przy­
znały Nagrody Leninowskie 
1974 roku grupie uczonych i 
artystów. Zgodnie z tradycją, 
lietę laureatów opublikowano 
w dzień urodzin Lenina — 22 
kwietnia.

Nagrody przyznano ośmiu 
pracom w dziedzinie nauki i 
techniki oraz pięciu pracom z 
dziedziny literatury, sztuki i 
architektury. Wśród wyróżnić 
nych znajdują się fizycy, bio­
lodzy, lekarze, inżynierowie, li 
teraci i artyści.

Nagrody przyznano m. in. 
80-letniemu doktorowi Alek­
sandrowi Oparinowi, którego 
teoria o pochodzeniu życia na 
Ziemi zdobyła uznanie na ca­
łym świecie, członkowi Aka­
demii Nauk Nikołajowi Biełc 
wowi, który zbadał ponad sto 
struktur krystalicznych róż­
nych minerałów . (PAP)

szkołach w Memphis 
Tennessee.

stanie

Nowy gabinet Izraela
Delegacja Izraelskiej Partii Pra­

cy zwróciła się we wtorek rano 
do prezydenta Katzira o desygno­
wanie na premiera Izraela I. Ra­
bina, którego komitet centralny 
partii wyznaczył w poniedziałek 
kandydatem na to stanowisko w 
związku z dymisją G. Meir. Przy­
puszcza się, że prezydent Katzir 
da Rabinowi 21-dniowy termin 
tworzenia nowego gabinetu.

u-
4

Wybory w Sikkimie..
W wyborach w 

królestwie Sikkim 
zwycięstwo odniosła 

himalajskim 
zdecydowane 
partia Sik-

kimski Kongres Narodowy, zdoby 
wając 29 z 32 mandatów w miej­
scowym parlamencie. Kongres Sik 
kimski rok temu był głównym or 
ganizatorem agitacji w królestwie, 
zmierzającej do ograniczenia wła­
dcy Chogyala (władcy Sikkimu).

...i Kolumbii
Kolumbijska Partia Liberalna i 

jej kandydat na prezydenta, A. 
L. Michelsen, osiągnęli przewagę 
około miliona głosów nad najwięk 
szym rywalem — partią konserwa 
tywną w wyborach powszechnych,

niedzielę wktóre odbyły się
Kolumbii. W wyniku wyborów

"W

go rozwoju gospodarki towa­
rzyszą jednak odcinkowe na­
pięcia i trudności związane za 
wzrostem cen surowców' i to­
warów importowanych z ryn­
ków krajów kapitalistycznych 
Niedostateczny jest również 
wzrost efektywności gospoda­
rowania w niektórych jedno­
stkach gospodarczych.

Biuro Polityczne zaleciło rzą 
dowi oraz wszystkim instan­
cjom i organizacjom partyjnym 
podejmowanie przedsięwzięć, 
.dóre zapewniłyby poprawę ped 
stawowych relacji ekonomicz­
nych, zwłaszcza w drodze dal-

Z udziałem przywódców partii i państwa

XVII Zjazd Komsomołu 
rozpoczął obrady

W Kremlowskim Pałacu Zjazdów rozpoczął się we wto­
rek o godz. 10 czasu moskiewskiego XVII Zjazd Komsomo- 
łu, organizacji młodzieży radzieckiej, zrzeszającej 34 milio­
ny członków. W pracach Zjazdu biorą udział Leonid Breż­
niew, Aleksiej Kosygin. Nikołaj Podgórny i inni przywódcy 
KPZR i państwa radzieckiego.
Oprócz 5 000 delegatów w 

Zjeżdzie uczestniczą przedsta­
wiciele postępowych organiza 
cji młodzieżowych ze 102 kra 
jów świata. Obecna jest dele­
gacja polska z przewodniczą­
cym Rady Głównej Federacji 
Socjalistycznych Związków 
Młodzieży Polskiej — Stani­
sławem Cioskiem na czele.

Otwierając Zjazd I sekre­
tarz KC Komsomołu, Jewgie­
nij Tiażelnikow oświadczył, 
że „radziecki Komsomoł bę­
dzie zawsze wierny zasadom 
braterstwa i internacjonalis- 
tyczńej solidarności z całą po 
stępową młodzieżą świata”.

Zabierając głos sekretarz 
generalny KC KPZR Leonid 
Breżniew oświadczył, że ra­
dziecki Komsomoł „z wielką 
godnością nosi zaszczytne imię 
leninowskiego 
’-eźy”.

„Pod

związku mło-

przewodnictwem
KPZR Komsomoł uczy się sam 
i uczy młode pokolenie żyć i 
pracować, walczyć o zwycię-

Partja Liberalna będzie dyspono­
wać w parlamencie absolutną 
większością.

Sprawa zamachu w Kairze
W poniedziałek wieczorem przy 

bj 1 do Kairu minister spraw we­
wnętrznych Libii, członek Rady 
Rewolucyjnej, Chuldi al-Hamidi.
Będzie on prowadzić rozmowy 
władzami egipskimi, mające na
celu wyjaśnienie sprawy ataku na 
szkołę wojskową w Kairze. Wkrót 
ce po napadzie podano w stolicy 
Egiptu, że przywódca zamachow­
ców związany był z władzami li­
bijskimi.

Festiwal w Cannes
Rozpoczynający się 9 maja fes, 

tiwal filmowy w Cannes, będzie 
stanowił hołd dla reżysera fran­
cuskiego R. Claira, który zresztą 
będzie przewodniczył jury festi­
walowemu. W ramach festiwalu 
odbędzie się projekcja filmu
Claira,

przegląd

.Wielkie 
zostanie

filmów

R. 
zaśmanewry”,

zaprezentowany
znanego

twórcy francuskiego.
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szego zwiększania wydajności 
pracy w przemyśle i budownic 
iwie, postęp w racjonalizacji za 
trudnienia, zdecydowaną po- 
ptawę gospodarki materiałowej, 
dalszy rozwój eksportu oraz u- 
mocnienie dyscypliny planu we 
wszystkich dziedzinach.

Biuro Polityczne zapoznało 
się także z sytuacją w rolnic^ 
twie, zalecając szereg dalszych 
posunięć niezbędnych dla inten 
syfikacji produkcji rolnei, zwła 
szcza zaś roślinnej oraz dla za- 
fewnienia rozwoju bazy paszo 
w ej, a także dostaw pasz dla 
rolnictwa.

Biuro Polityczne wysłuchało 
informacji o stanie przygoto­
wań do obchodów święta mię­
dzynarodowej solidarności kla­
sy robotniczej. (PAP) 

stwo ideałów komunistycz­
nych. Komsomolcy zawsze kro 
czą w pierwszych szeregach. 
Można ich odnaleźć tam, 
gdzie potrzebne są płomienne 
serca, dociekliwość umysłu, 
energia i inicjatywa”.

Nasza ojczyzna — powie­
dział Leonid Breżniew — dys 
ponuje obecnie potężnym po­
tencjałem ekonomicznym i 
duchowym. Stawiamy przed 
sobą i rozwiązujemy takie za­
dania, które nawet 10 lat te­
mu były ponad nasze siły. U- 
mocniła się moralno-politycz- 
na jedność naszego społeczeń­
stwa, braterstwo i przyjaźń 
narodów. Mamy prawo być 
dumni z prawdziwie ludowej 
demokracji socjalistycznej, z 
radzieckiego stylu życia. Wszy 
stko to — to rzeczywiste ce­
chy dojrzałego socjalizmu, o- 
siągnięcia, które młode poko­
lenie ma pomnożyć — podkre­
ślił Leonid Breżniew.

„Walcząc o realizację pro­
gramu pokoju, w7vtvczoriego 
przez XXIV Zjazd KPZR — 
kontynuował Leonid Breżniew 
— pokonując intrygi sił reak­
cyjnych — od kół imperialis­
tycznych do kierownictwa 
maoistowskiego — konsek­
wentnie krok za krokiem 
my trudną drogą odprężeń' 
międzynarodowego”.

Skierowana do uczestników7 
Zjazdu depesza z pozdrowienia 
mi od KC KPZR stwierdza, że 
na wszvstkich etanach budo­
wy socjalizmu 
w pracy, nauce 

i komunizmu, 
i walce całą

swoją owocną działalnością 
„Komsomoł potwierdził nie­
zachwianą wierność naukom 
wielkiego Lenina, ideałom ko 
munizmu”. (PAP)

Sesja Zrzeszenia 
Katolików „Caritas”'
23 bm. w7 Lublinie odbyła 

się sesja Zrzeszenia Katolików 
„Caritas”, w której uczestni­
czyli członkowie Rady Naczel­
nej i Zarządu Główmego Zrze­
szenia z jego prezesem ks. 
Stanisławem Owczarkiem oraz 
delegacje z całego kraju.

Obecni byli dyrektor Urzędu 
do Spraw Wyznań — Aleksan­
der Skarżyński oraz przedsta­
wiciele lubelskich władz. (PAP)



Kosiarki rotacyjne 
i PFMŻ

Trzykrotny wzrost eksportu maszyn do ZSRR

Biuro Polityczne KC PZPR 
aprobuje stanowisko delegacji 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej na naradzie Doradcze­
go Komitetu Politycznego 
Państw — Stron Układu War 
szawskiego, który obradował 
w dniach 17 — 18 kwietnia br. 
w stolicy Polski.

Biuro Polityczne stwierdza, 
iż narada Doradczego Komite 
tu Politycznego i przyjęte na 
niej dokumenty mają donio­
słe znaczenie dla dalszej po­
myślnej realizacji wspólnej,
konsekwentnie pokojowej po­
lityki państw-stron Układu
Warszawskiego, dla umocnie­
nia bezpieczeństwa europej-
skiego, dla pogłębienia proce­
su odprężenia międzynarodo­
wego i uczynienia go nieod­
wracalnym. Polska Rzeczpos­
polita Ludowa solidarna z pro 
gramem pokoju, uchwalonym 
na XXIV Zjeździe KPZR- i 
jego śmiałą realizacją, będzie 
nadal wnosić swój maksymal 
ny wkład do walki o wprowa 
dzenie w życie leninowskich 
zasad pokojowego współistnie­
nia, o zapewnienie trwałego

Pokój powraca 
do Laosu

„Pokój powrócił nareszcie” 
— tak brzmiały słowa pieśni 
śpiewanej podczas uroczystej 
ceremonii zaprzysiężenia przez 
króla Savanga Vatthanę nowe 
go Rządu Jedności Narodowej 
Laosu. Do umocnienia pokoju, 
który powraca na ziemię lao- 
tańską, szczególnie przyczynia 
ją się żołnierze Patriotycznego 
Frontu Laosu, którzy zamieni 
li karabiny na narzędzia po­
kojowej pracy, niosąc pomoc 
ludności na wielu odcinkach 
odbudowy kraju.

Jak pisze korespondent brytyj­
skiego dziennka „The Guardian”, 
żołnierze PFL przywieźli ze sobą 
do dawnej królewskiej stolicy 
Luang Prabang ogromną liczbę 
skrzyń. Zawierały one zapasy ry­
żu, odzież, lekarstwa, inne przed­
mioty codziennego użytku, które 
natychmiast zaczęto rozprowadzać 
wśród ludności.

Następnie żołnierze PFL rozje­
chali się po okolicznych wioskach, 
aby dopomóc rolnikom w pracach 
żniwnych. Odbudowali też -Irogi 
wiodące do Luang Prabang. Żoł­
nierze sił patriotycznych zainstalo 
wali też nowe wodociągi na miej 
sce dawnych, mocno już zużytych 
i dostarczyli materiałów budowla 
nych dla jednej ze świątyń będą­
cej w trakcie remontu. Uruchomi 
li również ambulatorium, które 
od początku cieszyło się takim po 
wodzeniem, że zabrakło lekarstw 
i dopiero pomoc ekipy Szwajcar­
skiego Czerwonego Krzyża pozwo­
liła uzupełnić braki.

Wszysto to — pisze kores­
pondent „The Guardian” — 
debrze usposabia wobec pa- 
t^iotycznego frontu Laosu 
ludność Luang Prabang, ma­
jącą jeszcze żywo w pamięci 
nadużycia i korupcję wojsko­
wych i urzędników admmistra 
cji rientianskiej. (PAP)

pokoju dla swego narodu i 
wszystkich narodów Europy, 
o powszechne bezpieczeństwo 
międzynarodowe, o postęp i 
socjalizm.

Narada Doradczego Komite­
tu Politycznego w Warszawie, 
przyczyniła się do dalszego za 
cieśnienia jedności, przyjaźni 
i współdziałania bratnich kra­
jów oraz do pogłębienia kon­
sultacji i koordynacji ich dzia 
łalności międzynarodowej, co 
stanowi podstawową przesłań 
kę powodzenia w realizacji 
jednolitej linii państw-stron 
Układu Warszawskiego. Pol­
ska Zjednoczona Partia Robot 
nicza, zgodnie z uchwałami VI 
Zjazdu, przywiązuje najwyż­
szą wagę do stałego umacnia­
nia braterskich więzów mię­
dzy krajami socjalistycznej 
wspólnoty i nadal będzie ak­
tywnie działać w tym kierun­
ku.

Biuro Polityczne KC PZPR 
wyraża zadowolenie z posta­
nowień narady w sprawie przy 
gotowań do obchodów przypa 
dającego w maju 1975 roku 
XX-lecia Układu Warszaw­
skiego i nadania im wysokiej 
rangi, odpowiednio do wiel 
kiej roli, jaką ten socjalistycz 
ny sojusz polityczno-obronny 
cdegrał dotychczas, odgrywa 
obecnie i ma do odegrania w 
przyszłości. Ze szczególnym 
zadowoleniem Polska przyjmu 
je zapowiedź odbycia jubi­
leuszowego posiedzenia Dorad 
czego Komitetu Politycznego 
w Warszawie, w której układ 
został powołany do życia.

Aprobując wnioski płynące 
z narady Doradczego Komite­
tu Politycznego, Biuro Poli­
tyczne zaleca równocześnie od 
powiednim instancjom partyj­
nym i organom rządowym kon 
sekwentną ich realizację.

BIURO POLITYCZNE 
KOMITETU CENTRALNEGO 
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 

PARTII ROBOTNICZEJ

Poznańska Fabryka Ma­
szyn Żniwnych przygotowuje 
się do produkcji wydajnych
ko-siarek rotacyjnych, 
stosowanych do zbioru 
zielonych.

Nowe maszyny będą

przy- 
pasz

szcze­
gólnie przydatne w zbiorach
zielonek, 
wysokimi 
czającymi 
zielonej z

odznaczających się 
plonami, przekra-
400—500 

ha. Jak
g masy 

wykazały
przeprowadzone już badania, 
nową kosiarką rotacyjną 
można będzie zebrać w ciągu 
godziny plony z 3 ha łąk. 
Można nimi dokonywać zbio­
rów nawet w okresie opadów.

Poznańska fabryka przystą­
pi do wytwarzania tych ma­
szyn w końcu br. w 1977 r. 
produkcja czterech typów ko­
siarek wyniesie — jak się za­
kłada — 10000 sztuk rocznie.

PAP

W obecnym 5-leciu eksport wyrobów przemysłu ma­
szynowego do Związku Radzieckiego przekroczy 5,6 mld. zł 
dew. (1,4 mld. rubli) i będzie prawie trzykrotnie większy niż
w latach 1966 1970. Charakterystyczny jest przy tym
wzrost udziału w całym eksporcie wyrobów, będących wyni­
kiem specjalizacji i kooperacji produkcji.
W minionym 5-leciu stanowi 

ły one zaledwie 5 proc, całości 
wywozu wyrobów przemysłu 
elektromaszynowego do Związ 
ku Radzieckiego, obecnie zaś 
wynosi już 23 proc- Zamierze­
niem jest zwiększenie tego 
wskaźnika w latach 1976 — 
1980 do 50 proc.

Z partnerami radzieckimi 
uzgadniamy obecnie specjaliza 
cję i podział pracy na lata

1976 — 1980. Trwają też roz-

żnym, jednym z największych 
tego typu na świecie zakładem 
produkcji ciężkich samocho­
dów ciężarowych- Do samocho 
dów tych mamy dostarczać 
niektóre nowoczesne zespoły.

PAP

mowy na temat przedłużenia i i T . MTD
rozszerzania istniejących poro- I Na tegOrOCZnyCH 1V1 i 1 
zumień specjalizacyjnych i ko- . -------- ------- -

Wołka o glosy wyborców francuskich

Oświadczenia kandydatów 
do urzędu prezydenckiego

Trzej główni kandydaci na stanowisko szefa państwa kon­
tynuują swoją podróż przedwyborczą po Francji, a równo­
cześnie występują w radio i telewizji. Zdaniem komentato­
rów, zaostrza się między nimi walka o głosy tych wyborców, 
którzy wciąż jeszcze nie zdecydowali się kogo będą popierać 
w pierwszej turze.
Kandydat lewicy Francois 

Mitterrand oświadczył w ponie 
działek w Paryżu, że jeśli wy­
brany zostanie prezydentem 
to zwoła „stany generalne kon 
sumentów” Mitterrand prze­
widuje nawet utworzenie od­
rębnego ministerstwa konsu­
mentów, które zajmowałoby 
się rozwiązywaniem trudności 
codziennego życia Francuzów.

Giscard d’Estaing oświadczył z 
kolei, że jego zdaniem Mitterrand 
nie wygra w pierwszej turze wy­
borów i że 19 maja wieczorem, a

Aparatura dla uczelni

| Wypowiedź wiceministra T. Podgórskiego |
Pełne wyposażenie szkół wyższych w aparaturę naukowo 

-badawczą i dydaktyczną uznane zostało przez Ministers­
two Nauki, Szkolnictwa Wyższego i Techniki za jedno z naj 
ważniejszych zadań na lata 1974-1980. O realizacji progra­
mu w tej dziedzinie mówi wiceminister Tadeusz Podgórski:
— Zamierzenia resortu są 

konsekwentnie realizowane. W 
1973 r., powołany został kom­
binat aparatury badawczej i 
dydaktycznej, którego zada­
niem jest sprawowanie mece­
natu nad opracowaniem 1 pro 
dukcją aparatury zarówno w 
zakładach własnych jak i w za 
kładach ogólnokrajowego zrze 
szenia producentów aparatury 
naukowo-badawczej. W skład 
kombinatu wchodzi ponadto 
przedsiębiorstwo zaopatrzenia 
i zbytu oraz ośrodek badawczo 
-rozwojowy.

Zaplecze badawczo-rozwojo­
we i produkcyjne jest jednak 
jeszcze niewystarczające w sto

sunku do potrzeb, ale do 1980 
r. przewiduje się jego znaczną 
rozbudowę i prawie 3,5-krot- 
ny wzrost produkcji.

Z początkiem 1974 r. rozpo­
częła działalność Centrala Han 
dlu Zagranicznego „Labimex”, 
która zajmuje się importem 
i eksportem aparatury nauko­
wo-badawczej, dydaktycznej, 
sprzętu laboratoryjnego oraz 
materiałów i podzespołów dla 
potrzeb badań naukowych. 
Jednocześnie poważnie wzrosły 
środki na zakup aparatury w 
krajach kapitalistycznych oraz 
znacznie ułatwiono zakupy na 
rynkach krajów socjalistycz­
nych.

więc po zakończeniu drugiej tury 
wyborów, on sam — kandydat nie­
zależnych republikanów — zdoła 
zgromadzić 55 proc, głosów. Gis­
card d’Estaing na wiecu w Alen- 
co-n przedstawił się jako „kandy­
dat jedności, bezpieczeństwa i no- 
watorstwa”, zapowiadając, że go­
tów jest przeprowadzić reformy 
bez ryzyka wstrząsów socjalnych.

Chaban-Delmas zajmujący 
obecnie trzecią pozycję pod 
względem popularności wśród 
wyborców obiecywał w ponie­
działek w Limoges, że podzieli 
Ministerstwo Gospodarki i Fi­
nansów na dwie części i że 
przekaże premierowi zadanie 
opracowania programu budże­
tu państwa. W ten sposób re­
prezentant gaullistów — twier 
dzą komentatorzy — pragnie 
zdyskontować niezadowolenie 
części drobnej burżuazji z po­
lityki podatkowej ministra fi­
nansów Giscarda d’Estaing.

We wtorek prawicowy dziennik 
paryski ,,1’Aurore” publikował wy 
niki nowego sondażu opinii pu­
blicznej dotyczącego szans poszczę 
gólnych kandydatów w pierwszej 
turze wyborów prezydenckich 5 
maja. Z sondażu wynika, że kan­
dydat zjednoczonej lewicy Francois 
Mitterrand cieszy sie coraz więk­
szym poparciem: rośnie też prze­
waga Giscard d’Estaing nad kan­
dydatem UDR Chaban-Delmasem. 
Według respondentów. Mitter­
rand uzyska w pierwszej turze 44 
proc, głosów. Giscard d’Fstaing 24

O Do Szpitala Powiatowego w 
Koninie przewieziono 59-letniego 
Franciszka M„ który wybiegając 
na ul. Kolskiej zza stojącego auto 
busu został potrącony przez cię­
żarówkę. Pieszy doznał wstrząsu 
m^gu 1 złamania nogi.

© Podobny wynadek zdarzył się 
na pl. Wielkopolskim, w Pozna­
niu. skąd przewieziono do sznita 
la 17-letn.ią Grażynę S. Stwierdzo 
ne u niej pękniecie czaszki.

.Tadący nieostrożnie „Fia­
tem” Rajmund K. naieebał w no­
cy na zaparkowany przy ul. Przy 
hyszewskleffo w Poznaniu samo- 
ch^d osobowy mar^i ..Skoda”. 
Straty szacuje się na 15 tys "ł.

(b)

2725^2

Policja zna miejsce 
ukrycia P. Hearst?

Amerykański tygodnik „News­
week” pisze, że Federalne Biuro 
Śledcze (FBI) W’ykryło miejsce, 
gdzie terroryści przetrzymują po­
rwana na początku lutego br. 
Patrycję Hearst. Funkcjonariusze 
FBI od dłuższego czasu penetro­
wali okolice kryjówki, pracuiąc 
lam w przebraniu listonoszy, do­
stawców mleka i pracowników 
oczyszczania miasta.

W ciągu najbli-szych dni — pi­
sze tygodnik — dojdzie być może 
do zakończenia całej snrawv. lecz 
nie można wykluczyć, że finał bę 
dzie tragiczny.

Tygodnik przytacza też wypowie 
dzi narzeczonego 20-letniej stu­
dentki. Stevena Weeda. który 
twierdzi, iż Patrycja jest bardzo 
praktyczna i z pewnością robi to. 
co — według dostępnych jej wia­
domości i własnej oceny sytuacji

Zachmurzenie umiarkowane, na 
wchodzie i południu przeważnie 
duże; miejscami opady deszczu.

— nera tura maksymalna od 8 st. 
r? "ńłnocnym wschodzie do 10 st. 
”• dzielnicach centralnych i 13 st. 
na zachcd^ie. Wiatrv umiarkowa­
ne, przeważnie z kierunków pół­
nocnych.
mL-niimiimrmmmi’

DzUłelsrv serwl« •nfortv>crv|nv 
cpracowol Bogdan Zdanowski-

da uwolnienia
Weed oświadczył przv tvm. że nie 
wierzy, by terroryści oozwolili jej 
wydostać się żywej. (PAP)

operacyjnych.
Już wstępne uzgodnienia 

wskazują na możliwość podwo 
jenia w następnym 5-leciu 
wzajemnych obrotów handlo­
wych między przemysłami bu­
dowy maszyn obu naszych kra 
jów. W wyniku prowadzonych 
rozmów należy się spodziewać 
m. in. rozszerzenia współpracy 
polsko-radzieckiej na nowe wy 
roby techniki lotniczej oraz roz 
woju specjalizacji w produkcji 
maszyn budowlanych i drogo­
wych. Interesująco zapowiada 
się przewidywana kooperacja 
w produkcji nowoczesnych kas 
rejestracyjnych dla handlu, 
gastronomii itp. Nasz przemysł 
motoryzacyjny przygotowuje 
się już do współpracy z budo­
wanym nad rzeką Kamą potę-

„Bibliografia polska" 
rarytasem aukcji

w Bydgoszczy
Na trwającej w Bydgoszczy auk­

cji książek najwyższą — jak dotąd 
cenę — uzyskała „Bibliografia poi 
ska” — Karola Estreichera, skła­
dająca się wraz z uzupełnieniami 
z ponad 50 tomów. Kupiła ją n 
273 000 złotych Filia Uniwersytetu 
Warszawskiego w Białymstoku. 
Cena wywoławcza wynosiła 80 tys. 
ił.

Ogółem na tegorocznej aukcji, 
cieszącej się jak w poprzednich 
latach dużym powodzeniem biblio­
filów — zgromadzono około 2200 
pozycji, wśród których znajduje

a Chaban-Delmas 19 proc. (PAP)

Wszystko to nie spowodo­
wało jeszcze radykalnej poprą 
wy stanu wyposażenia uczel­
ni w aparaturę, niemniej je­
dnak w ciągu ostatnich 2 lat 
zmniejszyła się dysproporcja 
dzieląca nasze uczelnie od u- 
czelni innych krajów.

Nadal niełatwym problemem 
jest nierównomierne rozłoże­
nie aparatury w uczelniach 
tego samego typu, ale znajdu­
jących się w różnych ośrod­
kach oraz właściwe wykorzys 
tanie posiadanej aparatury. 
Sprawy te rozwiązuje się m. 
in. poprzez organizację labo­
ratoriów środowiskowych, ser 
wis i dzierżawę aparatury.

Podobnie ma się rzecz z wy 
posażeniem dydaktycznym. 
Problem tu nie leży w ilości 
sprzętu, a w jego przydatnoś­
ci w procesie dydaktycznym 
oraz praktycznym wykorzysta
niu. (PAP)

Reportaż z budowy
Współczesny temat krajowy po­

jawia się w naszym Teatrze Tele­
wizyjnym na tyle rzadko (pomijam 
widowiska sensacyjne), iż każda 
nowa pozycja ma zapewniony kre 
dyt zainteresowania u widzów, któ 
rzy gotowi sa wybaczyć autorowi 
potknięcia warsztatowe, są nato­
miast bardziej wymagający jeśli 
chodzi o tak zwaną prawdę życio­
wą.

Uwagi te nasuwają się także w 
związku z poniedziałkową „Szan­
są” Albina Siekierskiego, przygo­
towana przez Teatr Telewizji Kato 
wice. Śląski autor nie pierwszy raz 
udowodnił, iż dobrze zna środowi­
sko, o którym opowiada. W tym 
przypadku realia wielkiej budowy 
i jej ludzi, ich plusy i słabości.

Wyraźnie gorsza była natomiast 
strona artvstyczna „Szansy”. Był 
to właściwie quasireportaż o budo­
wie i jej kierowniku, który ma 
kłopoty ze swoimi pracownikami i 
z samym sobą. Z tym, że te ostat­
nie ukazane zostały w sposób na­
der uproszczony (zwłaszcza wątek 
z „tą druga”) i mało przekonujący. 
Prawdopodobnie sztuka Siekier­
skiego miała być przyczynkiem do 
dyskusji o współczesnym modelu 
kariery (autor twierdzi, że można 
ja zrobić wszędzie, ale bynajmniej 
tego nie udowadnia, bo wielka in­
westycja. to jednak nie „wszę­
dzie”). Skończyło sie. jak już po­
wiedziałem. na reportażu.

Widowisko przygotował reżyser­
sko Zbigniew Bogdański, który wy 
stąpił również w roli głównego bo­
hatera. (km)

się wiele „ 
starodruki

.białych kruków”, m. in.
pochodzące

i XVII wieku. (PAP)
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Oferta Kraju Rad 
po raz 25-ty

19 czołowych zjednoczeń 
przemysłowych i central han­
dlu zagranicznego Związku 
Radzieckiego będzie uczestni­
czyć w 44 Międzynarodowych
Targach Poznańskich 
czerwcu br.

Kraj Rad przedstawi w 
im pawilonie około 3000 
ponatów, prezentujących

swo 
eks- 
naj-

ważniejsze gałęzie przemysłu 
i najnowsze ich osiągnięcia. 
Szczególnie szeroko zostanie 
przedstawiona oferta handlo­
wa w zakresie przemysłu bu­
dowy maszyn, przemysłu tran 
sportowego i elektronicznego. 
Po raz pierwszy weźmie 
udział w MTP centrala „Me- 
dexport” oferująca aparaturę 
i narzędzia medyczne.

Tegoroczna ekspozycja ra­
dziecka w Poznaniu będzie 25 
z kolei w historii tej wielkiej 
imprezy handlowej. (PAP)

Pogrzeb 
Andrzeja Rokity
W Warszawie odbył się 23 

bm. pogrzeb Andrzeja Rokity, 
twórcy radiowych i telewi­
zyjnych programów rozryw­
kowych. Zmarły, który zwią­
zany był z Polskim Radiem 
od blisko trzydziestu lat, zy­
skał popularność jako inicja­
tor i prezenter obchodzącej 
20-lecie istnienia „Zgaduj-Zga 
duli”. (PAP)

Tragedia przy ulicy Jackowskiego w Poznaniu

Na samym dnie
Ów — zapożyczony od Sko­

limowskiego — tytuł, najlepiej 
chyba oddaje istotę ponurego 
wydarzenia, jakie zanotowano 
kilka dni temu w Poznaniu; 
wydarzenia, które w brutalnie 
realnych barwach ukazuje, jak 
nisko w pewnych okoliczno­
ściach może upaść człowiek — 
istota ponoć rozumna (!). '

17 kwietnia, we wczesnych 
godzinach rannych, jeden z lo­
katorów posesji przy ul. Jac­
kowskiego 27, udając się do 
pracy — odkrył niespodziewa­
nie leżące na podwórzu, tuż 
przy bramie, zwłoki starszego 
mężczyzny. Twarz jego przed­
stawiała widok makabryczny 
— pokryta była zakrzepła 
krwią. Pod wskazany adres nie 
zwłocznie przybyli funkcjona­
riusze MO. Już pierwsze wyni­
ki śledztwa dopisały ciąg dal­
szy ponurej historii...

W jednej z kamienic przy ul. 
Jackowskiego zajmował pokój z 
osobnym wejściem 44-letni Włady­
sław S. Nigdzie nie pracował, choć 
— jak stwierdził podczas śledztwa 
— jest ślusarzem. Z czego żył? Za­
pewne sam nie bardzo potrafi na 
to pytanie odpowiedzieć. Rozwie­
dziony, ojciec troiga dzieci w wie 
ku od 16 do 21 lat — ..mieszkał’’ 
samotnie. „Mieszkał”. ądvż wła­
ściwie była to zaledwie nędzna we 
getacja. Nie podejmuje sie opisać 
wyglądu jego pokotu. Brud, daw­
no nie wynoszone nieczystości, do-

go dzieci i żona. Z całą pewnością 
jednak, nawet w „egipskich” ciem 
ilościach rozpoznałby butelkę de­
naturatu.

Trzecim z kompanii spotykającej 
się w ..apartamencie” Władysława 
S. był 54-letni Kazimierz S. Żona­
ty, rencista.

16 kwietnia, już od godz. 7 rano, 
trzech amatorów „trupiej główki” 
rozpoczęło libację. Na razie nic nie 
zapowiadało tragedii. Kazimierz S. 
przyniósł „ćwiartkę” denaturatu. 
Wypili. Następnie Lesław L. sko­
czył po dalsze nół litra. Zniknęło 
bez śladu. I tak już do późnych 
godzin wieczornych. Przy czym — 
jak to zwykle h^wa — zaczęły się 
rysować niejakie .............różnice 
zdań’’.

W pewnym momencie Lesław I., 
niespodziewanie zadał silny cios 
pięścią w podbródek Kazimierzo­
wi S. Kiedy ten spadł z krzesła — 
dołożył mu jeszcze kilka kopnia­
ków w głowę. Potem — lak gdyby 
nic nie zaszło — gospodarz i na- 
nast-ik leg’i na tapczanie (to też 
brzmi dumniei) i zasnęli.

W nocv zbudził się Lesław L. 
Chcąc załatwić swoja potrzebę, po­
tknął sic o leżące na nod>odze cia 
łn. Schrlił sie. dotknął — było już 
zimne. W międzyczasie zbudził sie 
także i Władysław S. Zaczynało po 
woli świtać. Abv pozbyć się iak 
najszybciej zwłok — zaciągnęli je 
na podwórze pobliskiej nosesji. Nie
nrzewi^-ieli jednego. krwawe

rozrzucane resztki 
nia i — butelki po

Częstym gościem 
był 42-letni Lesław

starego jedze- 
denaturacie.
Władysława S.
L. Żonaty, oj­

ciec dwojga dzieci w wieku 9 i 14
lat. Wulkanizator, który dawno już 
chyba zapomniał na czvm polega 
jego fach. Nie sadze też. ahv pa-. ia<.n. rsie saaze tez. ahv pa-

1 miotał dokładnie jak wyglądają je-

śladv (i nie tvlko) wskaża droirę 
od miejsca znalezienia ciała Kazi­
mierza S. do mieszkania, w któ­
rym dokonano zabójstwa.

Tyle — pierwsze ustalenia. 
Już jednak tylko one powinny 
stanowić wystarczające, groźne 
„memento”. Wprawdzie ludzie, 
o których mowa, stanowią za­
ledwie margines społeczeń­
stwa, niemniej są to faktv. 
obok których nie sposób 
przejść obojętnie.

Władysław S i Lesław L. zo­
stali tymczasowo aresztowani. 
Śledztwo w toku, (res)
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Organizator pilnie poszukiwany
Problemy poprawy pracy 

naszego handlu zajęły 
sporo miejsca w polskiej 

gospodarczej codzienności. Nie 
chodzi już tylko o to, aby eks 
pedientka była uprzejma, cho 
dzi przede wszystkim o zna­
lezienie sposobów „przepchnię 
cia” coraz większej masy to­
warów przez niezbyt szybko 
rosnącą sieć handlu detalicz­
nego. Prosta analiza wskaźni­
ków daje wiele do myślenia: 
w minionych paru latach do­
stawy rynkowe wzrastały dy­
namicznie, powierzchnia skle­
pów natomiast rosła dużo wol 
niej. Ktoś obrazowo określił 
tę sytuację: towary zaczęły 
wypierać klienta ze sklepu. 
Ich masa tak wzrasta, że 
siłą rzeczy trzeba dokonywać 
skomplikowanych operacji mo 
dernizacyjnych, wyrzucać tra­
dycyjne sklepowe lady, wy­
myślać nowe rodzaje półek 
itd.

Czy wszystkie te posunięcia 
zdawały w praktyce egzamin? 
Ano — jak to zwykle — by­
wało różnie. Wniosek stąd 
wypływał tylko jeden: trzeba 
nie tylko bronić się przed u- 
grząźnięciem w towarach (nie 
zawsze chodliwych), ale wyto­
czyć przemyślaną, zorganizo­
waną batalię o nowocześniej­
szy handel. Doraźne środki za 
radcze już okazały się niewy­
starczające.

HANDLOWY 
ZNAK 
JAKOŚCI

wają się z tych rozmów, 
są najweselsze.

Przede wszystkim nie

nie

ma

ORGANIZACYJNE REZERWY

Wychodząc właśnie z takich’ 
założeń przygotowano przed 
paru laty program rekonstruk 
cji techniczno-organizacyjnej 
handlu uspołecznionego, a w 
minionych dwóch latach prze 
prowadzono gruntowną reor­
ganizację handlowych przed­
siębiorstw, łącząc hurt z de­
talem. Od roku obowiązuje 
też w handlu nowy system fi
nansowania zarządzania
przedsiębiorstwami znany po­
wszechnie jako zasada Wiel­
kich Organizacji Gospodar­
czych (WOG). Wreszcie na 
czerwiec bieżącego roku pla-
nowana jest 
pracowników 

Wprawdzie 
formy nie są

regulacja płac 
handlu.
wszystkie te re- 
jeszcze zakończo

ne, można juz jednak pokusić 
się o pierwsze wnioski, można 
podzielić się dotychczasowymi 
spostrzeżeniami.

Nie będę tutaj pisał o han­
dlowych inwestycjach. Z pla­
nów bowiem wynika, że obec 
ny poziom inwestowania nie 
rozwiąże problemu. Konieczne 
jest zatem przede wszystkim 
maksymalne wykorzystanie 
tego, co już handel posiada. 
Taka też była i nadal jest na­
sza dewiza w kampanii HAN­
DLOWY ZNAK JAKOŚCI.

Jak pokazała praktyka, nad 
spodziewanie dużo rezerw 
tkwiło i prawdopodobnie tkwi 
nadal w gospodarce zapasami. 
Jesteśmy świadkami dużo ela­
styczniejszej polityki handlu 
w tym zakresie. Nowy system 
rozliczeń finansowych oraz u- 
tworzenie hurto-detalu poz­
woliło wypowiedzieć miejsce 
towarom niechodliwym, zaj­
mującym kiedyś sklepowe ma 
gazyny i półki. Polityka głę­
bokich przecen uwolniła wie­
le nie wykorzystanych efek­
tywnie dla handlu powierzch­
ni. Zabieg administracyjno- 
gospodarczy umożliwił zatem 
doraźnie zastąpić inwestycje.

Korzystając z tego pozytyw 
nego dowodu, handlowcy za­
częli szukać dalszych rozwią­
zań usprawniających. W roku 
1970 tylko 6,4 procent powierz 
chni handlowej stanowiły 
sklepy z prawdziwego zdarze­
nia odpowiadające współczes­
nym wymogom obsługi ludno­
ści. W roku 1980 maja stano­
wić 15 procent. Wniosek: jesz­
cze sporo czasu upłynie zanim 
z naszych ulic' znikną sklepy 
małe, w gruncie rzeczy nie

żadnej platformy porozumie­
wawczej między przedsiębior­
stwami handlowymi. Ich orga 
nizacyjne modele różnią się 
dość znacznie — jedne są lep­
sze, drugie gorsze — nikt na­
tomiast nie korzysta z do­
świadczeń „sąsiada”, działają­
cego w innej branży.

Mające nieraz tę samą na­
zwę działy w poszczególnych 
przedsiębiorstwach, spełniają 
zgoła różne funkcje. Na przy­
kład, działy techniki handlu. 
W jednym przedsiębiorstwie 
jest to komórka na wskroś 
operatywna, skupiająca wszy­
stkie posunięcia z dziedziny 
handlowej techniki — w in­
nym, pracownicy tej komórki 
spełniają sto jeden funkcji 
wcale z techniką handlu nie 
związanych.

Na czym skupiają się wy­
siłki pracowników odpowie­
dzialnych za organizację i 
technikę handlu? Przede 
wszystkim do ich zadań nale­
ży racjonalne rozmieszczenie 
sieci sklepów, zastosowanie 
specjalizacji, preselekcji, sa­
moobsługi, prowadzenie prac 
modernizacyjnych, urządzanie 
wnętrz sklepowych, szkolenie 
sprzedawców na temat orga­
nizacji pracy itp. Jest jednak 
jedno ale... służby organiza­
cyjne są bardzo nieliczne. Na 
przykład, w przedsiębior­
stwie, mającym około 1000 
sklepów, dział techniki han­
dlu z programem działania, 
obejmującym bodaj trzydzieści 
funkcji liczy... pięć osób. Lu­
dzie ci więc nie mają żadnej 
możliwości niesienia praktycz 
nej pomocy poszczególnym 
sklepom w opracowaniu naj­
bardziej 'funkcjonalnego roz­
wiązania wnętrza sklepu, roz­
mieszczenia lad i kas, w pra-

Godzina jazdy terenowym, 
wozem po pustynnych 
drogach na wschodnim 

brzegu Kanału Sueskiego i o- 
statnie pozycje egipskie zosta- 
ją za nami. Na wąskiej asfaltu 
wej szosie pojawia się nama­
lowana w poprzek biała linia i 
wielkie litery UN (UNITED NA 
TIONS — Narody Zjednoczo­
ne). Kilkanaście metrów dalej 
zatknięta w piasku tablica: 
„UNITED NATIONS AREA.
NO ENTRY! opuszczona

mające warunków do należy-
tego spełniania swojej roli.
Potrzebne są więc zabiegi or­
ganizacyjne, powiększające — 
przez lepsze wykorzystanie — 
powierzchnię sklepów.

barierka, a wyżej, na piaszczy­
stej diunie widać kilka namio­
tów, nad którymi powiewa blę 
kitna flaga.

Jesteśmy w strefie buforo­
wej ONZ za Jeziorem Gorzkim 
na odcinku, który obsadzony 
jest przez żołnierzy szwedzkich. 
Rozdziela ona wojska egipskie 
i izraelskie pasmem szerokości 
7—11 kilometrów biegnącym 
przez Półwysep Synaj ski od 
wybrzeży Morza Śródziemnego 
do Morza Czerwonego na po­
łudnie od Suezu. Pełni tu obec­
nie służbę 9 batalionów (irlan- 
azki, austriacki, indonezyjski, 
szwedzki, ghański, peruwiański, 
panamski, senegalski i nepal­
ski), które w sumie liczą 4.900 
żołnierzy. Granice strefy wy­
znaczają — tam gdzie to jest 
możliwe — pomalowane na bia 
io beczki po benzynie z litera­
mi UN. Nieprzerwanym łańcu­
chem ciągną się tu posterunKi 
oraz liczne, przeważnie roz­
mieszczone na wzniesieniach,

KAŻDY PO SWOJEMU

Ostatnio przeprowadziłem 
rozmowy w kilku państwo­
wych przedsiębiorstwach hur- 
towo-detalicznych, obejmują­
cych swym zasięgiem Poznań 
i województwo. Interesował 
mnie problem organizacji i 
techniki handlu oraz miejsce, 
jakie te problemy zajmują w 
całym kompleksie działalności 
przedsiębiorstw (jak wyżej 
wspomniałam — zreorganizo­
wanych). Wnioski, jakie nasu-

punkty obserwacyjne, na któ­
rych służba jest pełniona przez 
24 godziny na dobę.

Ponieważ strefa ONZ jest roz 
ciągnięta na stosunkowo dużej 
przestrzeni, dla operatywnego 
kierowania wojskami, znajdują 
cymi się wewnątrz oraz spraw 
nego ich zaopatrywania powo­
łano sztab południowej bryga­
dy UNEF z siedzibą w Suezie 
i sztab brygady północnej, któ 
ry znajduje się w Rabbah, na 
terenie okupowanym nadal 
przez wojska izraelskie.

Z posterunków meldunki o

Mini-trawlery z „Ustki”

widłowej technologii magazy­
nowania itp. A tkwią tutaj 
na pewno jeszcze spore, nie­
wykorzystane rezerwy dla po 
zyskania dodatkowego miej­
sca na towary.

NA MIARĘ 
LAT OSIEMDZIESIĄTYCH

Dotychczas jedną z najsil­
niejszych stron poznańskiego 
handlu jest specjalizacja, de­
cydowanie się na wybrany ro 
dzaj towarów. Dotyczy to 
oczywiście branży towarów 
przemysłowych. Wąska specja 
lizacja branżowa w małych 
sklepach jest jedynym sposo­
bem obsługi w tych warun­
kach. Niewielki asortyment w 
takich sklepach pozwala na 
posiadanie pełniejszego wybo 
ru, stwarza większą pewność 
poczynienia zakupów. Nieste­
ty, mało mamy tak zorganizo­
wanych sklepów, zwłaszcza w 
Poznaniu. Są i minusy spec­
jalizacji — zwiększa się zna­
cznie odległość między pla­
cówkami handlującymi jedna­
kowym towarem. A wiadomo 
— jeżeli obecnie nie odwie­
dzimy kilku sklepów, np. z 
obuwiem, trudno nam się na 
zakup zdecydować — nie ma 
w czym wybierać. Handlowcy 
wiedzą, że nowoczesnym roz­
wiązaniem są całe ciągi skle­
pów specjalistycznych. Jeden 
obok drugiego z podobnym 
asortymentem. Wtedy klient 
nie biega po całym mieście.

W Poznaniu potrzeba zatem 
rozwiązań organizacyjnych na 
znacznie większą skalę niż do 
tychczas. Ludzie odpowiedział 
ni za organizację handlu mają 
tu do spełnienia ogromne za­
danie, szczególnie do czasu 
rozwiązań gruntownie odna­
wiających sieć sklepową.

Perspektywicznie, koniecz­
nym staje się stworzenie w 
Poznaniu wielkiego centrum, 
składającego się z kilku do­
mów towarowych w kwadra­
cie ulic: Ratajczaka, 27 Grud­
nia, Kantaka, Armii Czerwo­
nej. Jest to jednak rozwiąza­
nie kosztowne i długotrwałe. 
Wtedy jednak niewielkie 
sklepy, rozsiane po całym 
śródmieściu doskonale spełnia 
łyby rolę satelitarnych, wyso- 
kóspecjalizowanych jednostek, 
stworzyłyby powiązaną sieć 
handlową, nowoczesną i funk 
cjonalną. Jest to w zasięgu 
naszych możliwości lat osiem­
dziesiątych.

JAN KORZENIEWSKI

sytuacji w strefie buforowej i 
na jej granicach płyną do kom 
panii, batalionów i trafiają do 
Nowej Walii w kairskiej dziel­
nicy Heliopolis, gdzie mieści 
się headąuater, czyli kwatera 
główna UNEF i sztab gen. por. 
Ensio Siilasvuo. W kilkupiętio 
wym budynku nazywanym po • 
pularnie Willa Badawi, rów­
nież w’ Kairze, mieści się sztab 
logistyczny Doraźnych Sił Zbrój 
nych ONZ zajmujący się tym 
wszystkim, co jest związane z 
dostawami, zakwaterowaniem, 
transportem, łącznością ’tp.

Doraźne Siły Zbrojne ONZ 
działają w oparciu o mandat

1
Stocznia „Ustka” (woj. kosza­
lińskie) obecnie modernizuje 
się; sprawa ta stała się naglą 
cq, rosną bowiem zamówienia 
na jej wyroby. A są to rybac­
kie kutry stalowe typu B-25-sAr 
lodzie z laminatów poliestro- 

wo-szklanych i aluminium.
W tym roku załoga tej stoczni 
zbuduje 16 kutrów oraz 500 
różnego typu łodzi. Kutry bu­
dowane są metodą blokowo- 
polówkową, co pozwala na 
zwiększenie rocznej produkcji 

o 5 kadłubów.
W zakładowym Biurze Kon­
strukcyjnym, które istnieie za­
ledwie dwa lata — powstał pro 
jekt nowoczesnej jednostki 
przystosowanej do połowów 
ryb na Bałtyku. Nowy kuter, a 
właściwie mini-trawler prze­
szedł wszystkie konieczne pró­
by z dobrymi wynikami. Za kil 
ka tygodni stocznia przystąpi 
do budowy pierwszego proto­

typowego mini-trawlera.
Fot. — CAF

Uzdrawiająca rola lasów, 
zwłaszcza iglastych, u- 
znana została przez lęka 

rzy już bardzo dawno i ta 
opinia nie zmienia się do dziś. 
Potrzebujemy tych zielonych 
terenów coraz więcej, one bo­
wiem mogą skutecznie prze­
ciwstawić się ujemnym skut­
kom zanieczyszczenia atmos­
fery, regulować klimat i sto­
sunki wodne.

Ponad 400 000 hektarów ob­
szarów leśnych mają do swo­
jej dyspozycji na cele rekrea­
cyjne i wypoczynkowe miesz­
kańcy województwa poznań­
skiego. Nie są to jeszcze wiel­
kości wystarczające i nierów­
nomiernie się rozłożyły. Ale 
nadzieją napawa fakt, że tych 
obszarów systematycznie przy 
bywa i stanowią one obecnie 
24 procent powierzchni całe­
go województwa. W miarę u- 
pływu lat przybywa też la­
som funkcji, dostosować bo­
wiem trzeba ich zagospodaro­
wanie do wymagań natural­
nej ochrony środowiska czło­
wieka. A przy tym produkcja 
surowca drzewnego pozostaje 
nadal podstawowym zadaniem 
leśnictwa.

W dobie szybkiej industria­
lizacji i urbanizacji - kraju la­
som przypada główna rola 
likwidowania skutków zanie­
czyszczenia atmosfery i wód 
przez przemysł i aglomera­
cje miejskie. Przy intensyw­
nej i racjonalnej gospodarce

Szanujmy las

leśnej nie koliduje to jednak 
z pozyskaniem drewna. Można 
bowiem mieć drewno i tlen, 
a także stworzyć warunki nie 
zbędne dla rekreacji. Zada­
niem leśnictwa jest więc pro­
wadzenie' takiej gospodarki, 
która bezkolizyjnie spełniać 
będzie wszystkie te funkcje.

Kwiecień tradycyjnie u- 
znany został jako mie-

siąc lasu 
społecznej

i zadrzewień. Przy
pomocy

— głównie młodzieży
ludności 

i woj-
ska — przybywa nam co roku 
wiele hektarów nowych la­
sów. Ziemie, nie nadające się 
pod uprawy rolnicze, za parę 
lat, przy odpowiednim dobo­
rze gatunków drzew, racjo­
nalnej pielęgnacji, nawożeniu, 
wzbogacają kraj o nowe zielo 
ne tereny, cenne także dla 
swych wartości krajobrazo­
wych.

W tym roku przeznacza się 
w-Wielkopolsee pod zalesienie 
około 1000 hektarów nieużyt­
ków, ziemi wyeksploatowanej 
i wyjałowionej, na której nic 
nie urośnie oprócz lasu. Oczy 
wiście, przy zastosowaniu od­
powiednich zabiegów. Najwię-

Bezpieczeństwa — z powodze­
niem wykonują zadania nało­
żone na nie przez międzynaro­
dową społeczność, a obecna sy­
tuacja na odcinku izraelsko- 
egipskim, charakteryzująca się 
spokojem (w przeciwieństwie 
do sytuacji na Wzgórzach Go­
lan), jest dowodem efektywno­
ści działania UNEF. W kołach 
zbliżonych do Sekretariatu 
C NZ podkreśla się jako ważny 
fakt, iż Doraźne Siły Zbrojne 
ONZ na Bliskim Wschodzie u- 
tworzone zostały z uwzględnię 
niem zasady szerokiej reprezen 
tacji geograficznej (po raz 
pierwszy jest w nich reprezen-

Pół roku w służbie ONZ
Korespondencja z Kairu

UNTSO (organizacja obserwa­
torów ONZ) w zakresie kontro 
li i nadzoru nad realizacją za 
wartych między stronami poro 
zumień w tzw. strefach ograni­
czonych zbrojeń.

W dniu 8 kwietnia Rada Bez 
pieczeństwa na wniosek sekre 
tarza generalnego ONZ prze 
dłużyła mandat Doraźnych Sił 
Zbrojnych ONZ na Bliskim 
Wschodzie na dalsze sześć mie­
sięcy, tj. do 24 października br 
Rozdzielając wojska izraelskie 
i egipskie na Synaju, będą one 
nadal spełniać funkcje ważne 
go czynnika zapobiegającego 
ponownemu wybuchowi konflik 
tu zbrojnego w tym rejonie. 
Zakłada się również, że — po 
wynegocjowaniu odpowiednich 
porozumień między Syrią a 
Izraelem mogłyby podobną ro 
lę spełnić na Wzgórzach Golan. 
Sprawą pierwszorzędnej wagi, 
od której zależy w pełni sku 
teczne funkcjonowanie tych sil 
i która wymaga uregulowania, 
jest kwestia swobodnego ooru-

cej takich terenów zalesi się 
w powiatach gnieźnieńskim, 
i wągrowieckim. Systematycz 
nie też wprowadza się nową 
strukturę zagospodarowania 
ziemi. Nowe szkółki nie mogą 
być mniejsze niż 4-hektarowe, 
aby można było stosować me­
chanizację prac, zakładać de­
szczownie. Lokalizacji przy­
szłego lasu szuka się przede 
wszystkim w pobliżu źródeł 
wody. Starannie też dobiera 
się drzewostan, a materiał do 
sadzenia pochodzi z wyselek­
cjonowanych, uszlachetnio­
nych gatunków.

Dziesiątki lat trzeba czekać, 
aby z małych sadzonek wyrósł 
wielki las, który by spełniał 
swoje wielorakie funkcje. W 
takiej sytuacji uprawa drzew 
szybko rosnących nabiera 
szczególnego znaczenia. Uwa­
ga leśników skierowana zosta 
ła przede wszystkim na topo­
le. W odpowiednich warun­
kach siedliskowych dają one 
przyrost masy pięciokrotnie 
większy niż sosna i siedmio­
krotnie większy niż dąb. Szyb 
ko rosną również wierzby, 
świerki, modrzewie, osiki. 
Plantacje takich drzew zaczę­
to zakładać niedawno, a osią­
gane dobre rezultaty skłania­
ją do rozszerzenia tych kul­
tur leśnych. W województwie 
poznańskim obejmują one już 
obszar 355 hektarów.-

przedmiotem dużej troski 
■ władz rolnych i leśnych 

jest rekultywacja i zagospoda 
rowanie terenów pokopalnia­
nych. Od niedawna na sza­
rych, skamieniałych hałdach 
zaczyna tworzyć się życie. Roz 
poczęto doświadczenia z zale­
sianiem, a rosnące obecnie na 
wielkich bezużytecznych zwa­
łowiskach wątłe drzewka bę­
dą przedplonem przyszłego 
lasu. Wyselekcjonowano w 
tym celu 12 gatunków drzew
i krzewów dostosowaniem
do mikrosiedlisk i wymagań 
tych roślin.

W tym roku w Adamowie 
akcją zalesień objętych będzie 
50 hektarów terenów poko­
palnianych, w przyszłym — 
70. W Koninie natomiast obec

udzielony im przez Radę Bez­
pieczeństwa, kierując się poro­
zumieniami zawartymi przez 
walczące strony w dniu 11 li­
stopada ubr. i 18 stycznia br. 
Ich status jest w dalszym cią­
gu przedmiotem dyskusji mię­
dzy Sekretariatem ONZ a zain 
teresowanymi stronami. Istnie­
je już uzgodniony projekt po­
rozumienia w tej sprawie z A- 
rabską Republiką Egiptu. W za 
sadzie gotowy jest projekt po­
dobnego porozumienia z Izrae­
lem, przy czym brak jest zgody 
w jednym, za to bardzo waż­
nym punkcie, który dotyczy za 
pewnienia swobody porusza­
nia się na terytorium zajmo­
wanym przez to państwo przez 
wszystkie kontyngenty narodo­
we wchodzące w skład Doraź­
nych Sił Zbrojnych ONZ.

Mimo to Doraźne Siły Zbroj­
ne ONZ na Bliskim Wschodzie 
— podkreśla to wyraźnie m. in. 
raport sekretarza generalnego 
ONZ Kurta Waldheima, zaapro 
bowany niedawno przez Radę

towane państwo obozu socjali­
stycznego — Polska). Mimo że 
żołnierze wchodzący w skład 
UNEF reprezentują różne ideo 
logie i systemy polityczne, 
współdziałają ze sobą — pod­
kreśla się — w sposób harmo­
nijny, co jest jeszcze jednym z 
pizejawów możliwości i Korzy­
ści pokojowego współistnienia 
państw o różnych systemach 
społeczno-politycznych.

Na przestrzeni miesięcy, ja­
kie minęły od powołania Do­
raźnych Sił Zbrojnych ONZ 
na Bliskim Wschodzie, można 
wyodrębnić trzy zasadnicze fa­
zy ich działalności. Pierwsza, 
to podjęcie funkcji mediacyj­
nych i obserwacyjnych oraz 
wejście między strony walczą­
ce (od przerwania ognia do za 
warcia na 101 kilomerze poro­
zumienia w dniu 18 stycznia 
br.). Druga — po zawarciu po-
rozumienia rozdzielenie
wojsk izraelskich i egipskich, i 
trzecia — obsadzenie strefy bu 
forowej oraz współdziałanie z

szania się żołnierzy wszystkich lnie obsadzi się lasem 8 hekta
narodowych kontyngentów 
UNEF na terytoriach państw 
uczestniczących w konflikcie 
Jak wiadomo, Izrael nie zga­
dza się, jak dotąd, na swobod­
ne poruszanie się po zajmowa­
nym przez siebie terytorium żoł 
nierzom tych państw, które nie 
utrzymują z nim stosunków’ dy 
plomatycznych (m. in. Polski).

Kilka słów o żołnierzach poi 
skich w Doraźnych Siłach 
Zbrojnych ONZ, którymi dowo 
dzi płk dypl. Jerzy Jarosz. Pol 
ska kompania transportowa 
dysponująca terenowymi ciężą 
rowkami, cysternami itp. speł­
nia niezwykle żywotną funk­
cję w zakresie zaopatrzenia i 
przewozu wojsk znajdującycl 
się w strefie. Podobnie jak kom 
pania inżynieryjna, która wy no 
sazona w nowoczesny sprzęt 
techniczny, m. in. stacje wydc 
bycia i uzdatnienia wody, spy- 
charko-koparki, ' wywrotki, 
sprzęt minerski itp., wykonuje

Dokończenie na str. 4
JAN BUDZIŃSKI

rów, a za rok 50. Szczególnie 
duże znaczenie ma rekultywa 
cja terenów poodkrywkowych 
w pow. tureckim, który nale­
ży do najbardziej ubogich w 
lasy.

Osiągnięcia nauki i prakty­
ki, a także coraz większe — 
choć jeszcze nie w pełni wy-
starczające środki finan-
sowe na zagospodarowanie la 
sów i nowe zalesienia, pozwą 
lają na intensywniejsze przed 
sięwzięcia w tej dziedzinie
gospodarki narodowej.
całe, wieki 
ploatowano

nadmiernie
Przez 
eks-

lasy. Niełatwo
naprawić skutki takiej dzia­
łalności. Jeżeli zatem ko­
chamy lasy, szukamy w 
nich wypoczynku, potrzebnego 
kontaktu z przyrodą — sza­
nujmy je i chrońmy.

ZOFIA DOHNKE
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Spektakl - dyskusja
Jest coś niezwykłego w pra­

cy tego teatru. Raz jest tym 
jego program estetyczny, 

innym razem wyszukana formula 
inscenizacyjna, lub sam jego re­
pertuar, a w nim arcytrudne pozy 
cje z wielkiej klasyki. Tym razem 
jest to ogromne zaangażowanie 
w to, co robię. Dialog, który pro­
wadzi ten teatr ze swą widownią. 
Dialog nie kończący się, bynaj­
mniej, z chwilą zejścia aktorów 
ze sceny, lecz ciągnący się długo 
w noc, w trakcie bezpośredniego 
spotkania — rozmowy aktorów ze 
śwą publicznością.

Popremierowe dyskusje nie na­
leżą w naszych teatrach do rzad­
kości Rzecz w tym jednak, że na 
Scenie Młodych Poznańskiego Tea 
tru Lalki i Aktora takie dyskusje 
odbywają się z reguły po każdym 
przedstawieniu, gdy tylko widzo­
wie zgłoszą na nie swe zapotrze­
bowanie. Aktorzy, mający za so­
bą nieraz próbę w godzinach 
przedpołudniowych, a potem spek 
taki, znajdują w sobie jeszcze 
gość sił i zapału, aby wysłuchać 
opmii widzów i podjąć z nimi dy­
skusję. W nieprofesjonalnych tea 
tiach o charakterze typowo ideo- 
wo- politycznym, takie formy pra­
cy zdobyły sobie, istotnie, prawo 
ceywatelskie. W teatrze zawodo- 
v.ym są jednak, chyba, nowoścą. 
A przede wszystkim świadectwem 
szacunku teatru dla swej publicz 
rości.

nych obywatel Ziemi, deportowa 
nych tam karnie, by zgodzili się 
na lokalizację baz wojskowych 
skierowanych przeciwko Związko­
wi Radzieckiemu. Podróżnicy za- 
stają na Wenus inne zupełnie niż 
na naszej planecie społeczeństwo, 
wolne od strachu, pochłonięte cal 
kowioie pracą, a przy tym obywa 
jące się bez żadnego aparatu u- 
cisku, bez żadnej władzy. Co ma 
zrobić dowódca wyprawy w takiej 
sytuacji — przyłączyć się do wal- 
n/ch i na swój sposób szczęśli­
wych ludzi, czy rzucić na ich pla­
netę bombę w przypadku odmo­
wy współpracy?

Młodzi widzowie, uczniowie poz 
nańskich szkól średnich, podej­
mują na ten temat długą, zaża'- 
tą dysputę o polityce i ideologii, 
o poczuciu odpowiedzialności i o 
oportunizmie. Wykazują zadziwia 
jęcą zupełnie wiedzę polityczną. 
Najwięcej jednak mają do po- 
wiedzenia na temat oportunizmu, 
z którym, jak twierdzą, spotykają 
sic na co dzień i w szkole, i w do 
mu. Bardzo trafne wydały mi się 
niektóre stwierdzenia i diagnozy. 
Przede wszystkim jednak zastana 
wio zapotrzebowanie młodzieży 
na poważne rozmowy, na ideowe 
i polityczne dyskusje.

A samo przedstawienie? Nie­
łatwo jest na pewno przetranspo­
nować oba, pisane wyraźnie z my 
ślą o radiu, teksty dla potrzeb tea

tru. Jeszcze trudniej stworzyć rolę 
ze stereotypu, z symbolu określo­
nego poglądu na świat. Jedno­
aktówka, zatytułowana „Akcja We 
ga”, wydaje się przy tym nieco 
naiwna, nie tyle może zresztą w 
swej warstwie politycznej, co czy 
sto konstrukcyjnej i intelektual­
nej. Jeśli udało się stworzyć w o- 
parciu o tę sztukę pasjonujące 
dla młodych widowisko teatral­
ne, duża w tym zasługa orzedc 
wszystkim reżysera spektaklu, W->j 
ciecha Wieczorkiewicza, oraz od­
twórcy głównej roli owego szefa 
wyprawy, Jana Harendy. „Sobow 
tór" nieporównanie ciekawszy wy 
daje się literacko, ale chyba je­
szcze trudniejszy teatralnie. W tym 
przedstawieniu na plan pierwszy 
v/ysuwa się sam zamysł insceniza 
cyjny Pave!a Vasicka, pozwala 
jący na zastosowanie marionet 
i zestawianie ich z postaciami ży 
wego planu.

OLGIERD BŁAŻEWICZ
Scena Młodych Państwowego Tea 

tru Lalki i Aktora („Marcinka”): 
„Sobowtór” Friedricha Duerren­
matta w przekładzie Klemensa Biał 
ka, reżyserii Pavela Vasicka i sceno 
grafii Andrzeja Wielgosza. „Akcje 
Wega" Friedricha Duerrenmatta w 
przekładzie Edwarda Csato, reży­
serii Wojciecha Wieczorkiewicza i 
scenografii Andrzeja Wielgosza. 
Muzyka Jerzego Miliana. Premie­
ra prasowa: 30 marca 1974.

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
KOMUNIKACYJNE w POZNANIU

PRZYJMUJ E
ZGŁOSZENIA UCZNIÓW

w naukę zawodu
do Zasadniczej Szkoły Zawodowej

w zawodach:
— mechanik kierowca pojazdów samo­

chodowych — chłopcy,
— elektromechanik pojazdów samocho­

dowych — chłopcy,
— elektromechanik — chłopcy i dracw- 

częta,
— elektromonter — chłopcy,
— ślusarz mechanik — chłopcy,
— blacharz karoseryjny — chłopcy,
— wulkanizator — chłopcy,
— lakiernik — chłopcy,
— stolarz — chłopcy.
Warunki przyjęcia:
— ukończone 8 kl. szkoły podstawowej,
— ukończone 15 lat życia,
— dobry stan zdrowia pozwalający na 

wykonywanie zawodu — stwierdzony 
przez lekarza zakładowego.

Uczniowie w czasie nauki otrzymują
wynagrodzenie:
— w I roku 
— w II roku
— w III roku

nauki — 150 zł mieś., 
nauki — 320 zł mieś., 
nauki — wg I gr. zaszere-

Pracownicy poszukiwani
Zakład Samochodów Rolniczych w Poznaniu, 
ul. Warszawska 349 — zatrudni pracowni­
ków w zawodach:

— ślusarz narzędziowy,
— ślusarz ogólny,
— blacharz - spawacz,
__ starsi wartownicy straży przemysłowej.
Bliższych informacji udziela Dział Kadr 

i Szkolenia Zawodowego, tel. 700-81. Dojazd 
do pracy autobusem zakładowym. 2272-K1

Wielkopolskie Okręgowe Zakłady Gazownictwa 
w Poznaniu — zatrudnią zaraz:

— 1 starszego inspektora p.-poż. — wyma­
gane wykształcenie wyższe lub średnie 
techniczne oraz przeszkolenie zawodowe 
p.-poż.;

— rewidentów do pracy w rewizji — wy­
magane wykształcenie wyższe ekonom, 
i praktyka w rewizji — praca na terenie 
woj. poznańskiego i zielonogórskiego.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela 
Dział Kadr — Poznań, Grobla nr 15, pokój 212.

2510-K1

Przedsiębiorstwo Robót Kolejowych nr 19
w Poznaniu — przyjmuje zgłoszenia

kandydatów do przeszkolenia w zawodzie 
kierowcy pojazdów samochodowych.

Od kandydatów wymagane jest:
— uregulowany stosunek do służby wojskowej,
— stan zdrowia wymagany do wykonywania 

zawodu kierowcy,
— zobowiązanie dwuletniej pracy w Przed­

siębiorstwie po ukończeniu kursu kierowcy.

Obie wystawione na tej scenie 
sztuki Friedricha Duerrenmatta 
„Sobowtór” oraz „Akcja Wega”, 
prowokować, rzeczywiście, mogą te 
go typu dyskusje. Szczególnie ta c- 
statnia z racji swych politycznych 
treści publicystycznych. Znajduje­
my się w kabinie pojazdu kosmicz 
nego, w dobie stałych już lotów pa 
sażcrskich na inne planety. Dele 
gacja Stanów Zjednoczonych A- 
meryki i Europy Zachodniej na 
szczeblu ministerialnym odbywa 
podróż na Wenus, aby zmusić 
meszkańców bej planety, daw-

W służbie ONZ
Dokończenie ze str. 3

gowania osobistego — oraz
— świadczenia wynikające z układu zbio­

rowego pracy w gospodarce komunal­
nej.

Zgłoszenia przyjmuje i bliższych informa­
cji udziela Dział Spraw Osobowych i Szko­
lenia w Poznaniu, ul. Głogowska nr 131, 
III piętro, pokój 34. Kandydatów przyj­
mujemy z terenu miasta Poznania i po­
wiatu poznańskiego, z miejscowości do 
których dojeżdżają autobusy MPK.

_________________________ 2522-Kl

Zgłoszenia pisemne osobiste przyjmuje
Dział Zatrudnienia, Płac i Szkolenia Zawodo­
wego — 61-815 Poznań, ul. Ratajczaka nr 26
(pokój nr 10). 2517-K1

na rzecz poszczególnych kon­
tyngentów prace inżynieryjne, 
dostarcza wody pitnej, zapew • 
nia bezpieczeństwo na drogach 
k< munikacyjnych i w rejonie 
stacjonowania wojsk.

Warto podkreślić, że Polacy 
pracują również w kwaterze 
głównej UNEF. W wydziale o- 
peracyjnym sztabu pracuje 
ppłk Zygmunt Sroka, szefem 
służby medycznej jest ppłk dr 
med. Wiesław Furgalski, na cze 
le służby inżynieryjnej stoi 
tpłk Feliks Cembrzyński, za­
stępcą szefa sztabu jest płk 
aypl. Kazimierz Compa, które­
mu podlega organizacja przewo 
zów oraz cała polityka i gospo 
darka samochodów UNEF.

Dobra organizacja, duże na­
sycenie nowoczesnym sprzętem 
technicznym (1 pojazd mecha­
niczny przypada w naszej jed­
nostce na 2,1 żołnierza, podczas 
gdy np. u Szwedów — 1 na 1,2, 
a u Kanadyjczyków 1 na 3,1), 
wysoki stopień zdyscyplinowa­
nia i kultury osobistej naszych 
żołnierzy — wszystko to zjed-

nuje Jednostce Specjalnej Woj 
ska Polskiego w DSZ ONZ wy 
soki szacunek i uznanie. Pod­
kreślali to niejednokrotnie 
gen. Siilasvuo, dowódcy innych 
kontyngentów, a także przed­
stawiciele armii egipskiej.

JAN BUDZIŃSKI

Wiktor Gomulicki — „Wspomnie 
r.ia niebieskiego mundurka,” Wyd 
vni, Wyd. Literackie, str, 261, zł 
16.

Himilsbach — „Przepychanka”.
Czyt., str. 177, zł. 15.

Zygmunt Kaczkowski — „Murde- 
Ho”, wyd. III. Wyd. Literackie, 
str. 466, zł 45.

Janusz Meissner — „Pilot gwiaź­
dzistego znaku”, wyd. III. Iskry, 
str. 213, zł 15.

Ewa Ostrowska — „Między nami 
niebotyczne góry...” Czyt. str. 176, 
zł 13.

Zygmunt Zonik — „Opowieści z 
nieprawdopodobnego rewiru”. 
Iskry, str. 317, zł 18.

Piłkarska środa pierwszoligowców!
Piłkarze ekstraklasy znowu dzisiaj wyjdą na boiska. Chcąc roze­

grać jak najwięcej spotkań, przed rozpoczęciem intensywnych przy­
gotowań do Mistrzostw Świata w NRF, mecZe I ligi, aż do 15 maja 
odbywać się będą zasadniczo dwa razy w tygodniu.
Co najmniej wicemistrzostwo jest 

celem piłkarzy Wisły dzisiejszego 
przeciwnika Lecha.

Po zwycięstwie I^cha w Mielcu, 
kolejarzy czeka tym razem znacz­
nie trudniejszy orzech do zgryzie­
nia. Wisła dobrze pamięta 1:3 je- 
sienią i 0:3 wiosną ubiegłego roku 
w Poznaniu.

Następny mecz Lecha z Zagłę­
biem Wałbrzych odbędzie się w Po 
znaniu w niedzielę, 28 bm. o godz. 
11 na Stadionie im. 22 Lipca. Od dzi 
siaj prowadzona jest przedsprzedaż 
biletów w sekretariacie klubu w 
godz. 7.30—17, a w sobotę w godz. 
7.30—16. (ad)

Ostre strzelanie 
w Ostrowie

W Ostrowie przeprowadzono 
ostatnio rejonowe zawody strzelec­
kie członków KOR-LOK z powia­
tów: Kalisz, Krotoszyn, Jarocin, 
Pleszew, Ostrzeszów, Środa i 
Ostrów. W zawodach z 21 strzel­
ców najlepszym w łącznej punkta­
cji (strzelanie z PMK i TT-33 oraz 
rzut granatem) okazał sie — M. 
Smarc (Krotoszyn). Zespołowo zwv 
ciężył Ostrów, (tl)

Praca ® Nauka
Mężczyzn i kobiety zatrud 
nię zaraz do zbioru po­
rów. Starołęcka 196 a.

27«53g
Potrzebna zaraz pomoc 
do 1,5-rocznego dziecka. 
Poznań, Cześnikowska 8
m. 10. 27530g
Panienkę do malowania 
na tkaninach — przyjmę. 
Dla zamiejscowych miesz 
kanie z utrzymaniem. Po 
znań. Winogrady 61.

27244g

Dozorstwo w Poznaniu — 
przyjmę. Warunek miesz­
kanie .Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27253g.
Uczniów przyjmę. Warsz­
tat silników spalinowych, 
Poznań, Obornicka 286.

274«0g
Potrzebni piekarz, uczeń, 
sprzątaczka, z utrzyma­
niem. Poznań, Garbary 65 
m. 1 — piekarnia - ciast-
karnia. 2T374g
Przyjmę blacharza samo­
chodowego. Poznań, Dą­
browskiego 183. 27405g
2 uczniów oraz pomocni­
ków na dobrych warun­
kach przyjmę (zamiejsco­
wym umożliwiam ukoń­
czenie szkoły wieczoro­
wej). Zakład blacharski, 
Poznań, Dąbrowskiego 27. 

25050g
Malarzy, uczniów oraz 
przyuczonych przyjmę. 
Findera 24 m. 8. 27472g

Sprzedam Jawę 250 i 175
oraz WSK. Botaniczna 10
m. 4, po 16. 24966g

@ Samochody
Sprzedam Syrenę 104. Teł.
304-38. 2787&g
Sprzedam Trabanta 601 - 
Combi w dobrym stanie. 
Poznań - Naramowice, Ul.
Bolka 13 m, 1. 2741 <

Sprzedam NSU 1006 c ma 
łolitrażowy — czerwony. 
Głogowska 1117, stary dom, 
mieszkanie 5. Oglądać po
1«. 27312g

Szlifowanie cylindrów sa 
mochodowych, wałów kor 
bowych, dorabianie tło­
ków wykonuje warsztat, 
Poznań, Grodziska 24 — 
naprawy silników War­
szawa w jednym dniu.

27422g

Malarzy, murarzy i ucz- —— 
niów przyjmę. Tel. 616-57, 
Łukaszewicza 38 m. 7.

27661 g ZXX
Dozorczynię domu I pala- t 
cza c. o. — poszukuje do XX 
swego domu zakładowego **”• 
w śródmieściu Poznania ~~~ 
— przedsiębiorstwo bu- XXI 
dowlane. Kandydaci win XXI 
ni posiadać m terenie XX 
miasta Poznania mieszka XX 
nie typu M-3, celem do- XX 
konania zamiany z do- XX 
tychczasowym dozorcą. XX 
Pożądane jest, aby kan- XXI 
dydat na palacza posiadał XX 
kwalifikacje elektryka i XX 
uprawnienia BHP. Ofer- —— 
ty „Prasa” ul. Grun- __ 
waldzka 19 dla 2491-K1. XX

Woj. Przeds. Handl.-Usług. „Arged” w Pozna­
niu, ul. 27 Grudnia 17/19 przyjmie zaraz 
do pracy kandydatów z terenu m. Pozna­
nia i powiatu na niżej podane stanowiska:

SPRZEDAWCÓW i ROBOTNIKÓW ma­
gazynowych.

Warunki pracy i płacy w/g Układu Zbioro­
wego pracowników handlu wewnętrznego.

Zgłoszenia należy kierować do Działu Spraw 
Osobowych i Szkolenia Zawodowego pod wy-
żej podany adres. 2676-KI

Poznańska Wytwórnia Produktów Spożyw­
czych PT w Poznaniu, ul. Wołczyńska 46/48 — 
zatrudni natychmiast do prac sezonowych

KOBIETY do pracy przy produkcji.
Praca w zakładach przy ul. Mostowej 11, 

Głównej 12, Dąbrowskiego 28 oraz Wołczyń- 
skiej 46/48.

Bliższych informacji udziela Sekcja Kadr, 
telefonicznie (tel. 67-90-71 w. 28) lub osobiście
ul. Wołczyńska 46/48.

Sprzedam Syrenę 104 w i 
dobrym stanie. Ryszard 
Kiernikowski, Szamarze- 
wo, poczta Sokolniki, po-
wiat Września. 456p

Sprzedam Warszawę M-20. 
Rataje, Os. Rzeczypospo­
litej 24 m. 1, po godz. 16.

24944g

2729-K1

Samochód BMW-1600 ku- i 
pię. Oferty 44623 Wrocław, 
„Prasa”, Mazowiecka 17.

1053-K2
Sprzedam skrzynię bie­
gów do Mikrusa, dużo nb 
wych części. Oferty ..Pra­
sa”, Grunwaldzka 1>9 dla 
25102g

Uczniowie VIII klas Szkoły Podstawowej

PRZECZYTAJCIE UWAŻNIE!
ZASADNICZA SZKOŁA
Przedsiębiorstwa Robót

ZAWODOWA
Elektrycznych

„ELEKTROMONTAZ”
Poznań, ul. Wieruszewska nr 16, telefon 67-52-51, wewn. 125

Z krótkiej rozmowy, przeprowa­
dzonej wczoraj rano z trenerem ko 
lejarzy Januszem Pekowskim dowie 
dzieliśmy się, że nastrój w zespole 
poznańskim jest dobry. Lech, do­
ceniając wysoką klasę przeciwni­
ka. chciałby jednak w Krakowie 
podtrzymać swa dobrą passę. Py­
taliśmy o stan zdrowa Stęocznka, 
który w 80 minucie meczu w Miel­
cu opuścił boisko. Okazuje si?. że 
czuje się on już nieźle i — jak 
oświadczył trener — prawdopodob­
nie wystani na boisku. Decyzja w 
tej sprawie zapadnie dzisiaj.

ME juniorów Udzielam korepetycji z 
chemii. Dąbrowskiego 146
m. 15. 27617g

Mecz Wisła Lech rozpocznie
się dzisiaj o godz. 18. A oto zestaw 
pozostałych par: Górnik — Odrą, 
Gwardia — Ruch. ŁKS — Legia, 
ROW — Zagłębie, S„ Szombierki — 
Zag’ębi» W., Śląsk — Stal, Fogoń 
— Polonia.

x dalekopisem x
W towarzyskim meczu piłkar­

skim Argentyna pokonała w Bue­
nos Aires Rumunie 2:1 (0:1). Pił­
karze Argentyny, przygotowujący 
się do turnieju finałowego mi­
strzostw świata, pokonali Rumu- 
nię po bardzo trudnej walce róż­
nica zaledwie jednej bramki.

Dwóch poznańskich
koszykarzy

W Szczecinie zakończył się tur­
niej koszykówki o awans do szero­
kiego finału Mistrzostw Europy ju­
niorów, które odbędą się w lipcu 
we Francji. Reprezentacja Polski 
okazała się w całym turnieju bez­
konkurencyjna zwyciężając: Danię 
90:37 (46:22), Anglię 123:46 (64:22) 
oraz Finlandię 101:67 (49:29).

Oto jak komentuje szczeciński 
turniej II trener kadry juniorów, 
Włodzimierz Pudelewicz:

— Wysokie rezultaty pojedynków 
nie zaskakują nikogo ponieważ ry­
wale nie należą do najsilniejszych. 
Dlatego też wspólnie z trenerem 
Leszkiem Arentem nie wyrobiliśmy 
sobie pełnego poglądu co do mo­
żliwości naszej reprezentacji. Uda­
ło nam się jednak zrealizować spo 
ro konkretnych zamierzeń taktycz 
nych, m. in. agresywne krycie na

w kadrze
stwami we Francji. 28-30 maja ka­

Kupno @ Sprzedaż
Kupię maszynę do pisa­
nia. Oferty .Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 27591g,

całym boisku, które dały 
kaniach dobre rezultaty, 
w Szczecinie był jednym 
nich sprawdzianów przed

w spot- 
Turnięj 
z ostat- 
mistrzo-

dra juniorów wystąpi na między­
narodowym turnieju w Gdańsku, 
gdzie zagrają również kadrowicze 
trenera Witolda Zagórskiego. Po­
tem krótkie zgrupowanie kadry i 
wyjeżdżamy do Francji, gdzie cze­
kają nas bardzo wyczerpujące spot 
kania.

Do reprezentacji Polski weszło 
dwóch poznańskich koszykarzy: Eu 
geniusz Kijewski z Warty i Mariusz 
Tyranowski z I.echa. Ten pierwszy 
był najlepszym snajperem turnie­
ju, zdobywając w sumie 101 punk­
tów i potwierdzając swe duże strze 
leckie uzdolnienia. Koszykarz ten 
stanowić będzie podporę pierwszej 
reprezentacyjnej piątki. Tyranów- 
ski ze swymi znakomitymi warun­
kami (207 cm wzrostu!) po zsyn­
chronizowaniu treningów w klubie 
i kadrze powinien być silnym 
punktem reprezentacji. Został on 
również powołany na zgrupowanie 
kadry trenera Zagórskiego. (ask)

Pilnie kupię w dobrym 
stanie kocioł lokomobili, 
albo inny wydajny kocioł 
parowy. Września, ul. Wa
tyńskiego 2. 468p
Pokój stołowy „Chippen 
dale” okazyjnie sprze­
dam. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 2787Lg.
Konia 4-letniego — sprze­
dam. Jankowski, Poznań, 
ul. Sanocka 3 (przy O- 
strowskiej). 27175gpr.
Wózki dziecięce najnow­
sze modele — poleca Cz. 
Szczepańska, Czerwonej 
Armii 61, w podwórzu.

23945g
Korzystnie sprzedam no­
wy motocykl WSK B-3 z 
wyposażeniem. Cicha 14, 
parter. 275 1 0g
Sprzedam maszynę do ro 
bienia swetrów ,,Veritas” 
nową. Marek Misiak, tel. 
36-82, Ostrów Wlkp., ulica
Staszica 4 m. 3. 459p
Sprzedam Jawę 175 - CZ, 
stan dobry. Póżńań. ulica 
Prądzyńskiego 47 m. 28.

251032

PROPONUJE WAM PODJĘCIE NAUKI 

dobrze płatnego i atrakcyjnego zawodu o specjalności 
ELEKTROMONTER PRZEMYSŁOWY.

Po ukończeniu naszej Szkoły zapewniamy Wam pracę na 
wielkich budowach zakładów przemysłowych, przy montażu 
wszelkich urządzeń z zakresu automatyki i elektrotechniki 
przemysłowej, stacji elektroenergetycznych do 110 kV oraz 
elektrycznych instalacji przemysłowych, tak w kraju jak i za 
granicą. Absolwentom naszej Szkoły zapewniamy dalsze 
kontynuowanie nauki w Technikum przyzakładowym.

Szkoła nasza ucząc młodzież zawodu, pomaga równocześnie 
Rodzicom w ich budżecie domowym.

Uczniowie nasi otrzymują:
— wysokiej jakości garnitur wyjściowy z koszulą, kra­

wat, skarpety i półbuty;
—• sportowe ubranie letnie: bluza, spodnie, koszula, kra­

wat, skarpety, półbuty;
—• zimową kurtkę ortalionową z ciepłym kołnierzem 

i taką samą czapką;
— ubranie robocze i buty robocze;
— posiłki regeneracyjne - wzmacniające w czasie prak­

tycznej nauki zawodu, jak i w szkole;
— płatny urlop w wymiarze ustawowym;
— przedsiębiorstwo udziela absolwentom szkoły pomocy 

finansowej w uzyskaniu mieszkania spółdzielczego;
ponadto wynagrodzenie:

— w klasie I — 150,— zł
— w klasie II — 380,— zł
— w klasie III — 880,— zł plus premia

oraz udział w podziale nagród rocznych, tzw trzynasta 
pensja.

To wszystko zapewni Wam nasza Szkoła jeżeli zgłosisz się 
w sekretariacie, dostarczając:

— podanie z życiorysem,
— świadectwo lekarskie o przydatności do wybranego 

zawodu,
— świadectwo ukończenia 8 klas (w m-cu czerwcu), 
— 3 fotografie.

PAMIĘTAJ, że ilość miejsc mamy ograniczoną i dlatego 
nie zwlekaj - ZŁÓŻ PODANIE NATYCHMIAST!

2279-K]Sir. 4 - GŁOS 24 IV 1974



Poznańska Fabryka Maszyn i Aparatów 
Przemysłu Spożywczego

w Poznaniu, ul. Smoluchowskiego nr 7/9, 
dojazd tramwajami 3, 13, 1, telefon 

674-471 wewn. 85

Sprzedam wózek głęboki, 
stan bardzo do-bry. Po­
znań, Mylna 54a m. 24.
______________________24983g

O Lokale

PROWADZI NABÓR UCZNIÓW
do klas pierwszych 

na rok szkolny 1974/1975 
do Zasadniczej Szkoły Zawodowej 

dla Pracujących (3-letniej)
w zawodach:

— TOKARZ,
— FREZER,
— SZLIFIERZ,
— Ślusarz.

W myśl umowy o naukę uczniowie Za­
sadniczej Szkoły Zawodowej korzystają 
z następujących świadczeń:

— odzieży ochronnej,
— deputatu węglowego po roku 

nauki.
— mydła i proszku do mycia.

Absolwenci Zasadniczej Szkoły Zawo­
dowej, mogą ubiegać się o przyjęcie do 
Technikum dla Pracujących.

Zapisy przyjmuje i dalszych informacji 
udziela Dział Kadr i Szkolenia Zawodowe­
go, w godzinach od 7 do 15 pod w/w adre-

Student poszukuje samo­
dzielnego pokoju lub ka­
walerki. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27373g’
Zamienię 2 pokoje, kuch­
nią, łazienką, 77 m* (kwa 
terunkowe) w Gliwicach, 
na równorzędne lub inne 
w Poznaniu. Tel. 67-34-69.

 27319g
Mieszkanie w domku wy­
łączonym, na terenie Lu­
bonia (1,5 pokoju z kuch­
nią, nieumeblowane) wy- 
najmę członkom spółdziel 
ni mieszkaniowej na okres 
2 lat. Płatne z góry. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 27255g.
Spółdzielcze M-3 Wino­
grady zamienię na podob 
ne Poznań-Jeżyce, Grun­
wald. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27257g

Zamienię mieszkanie M-4, 
II ptr., c .o„ czynsz 290 zł, 
na M-5. Poznań-Główna, 
Kotlarska 1 m. 1, od 16.30. 
_____________25 372 g 
Panience pracującej wy- 
najmę pokoik. Solna 1 
m. 7, 25388g
Szczecin — duże mieszka 
nie M-2 w Szczecinie za­
mienię na podobne lub 
większe w Poznaniu. Regi 
na Jankowska. Asnyka 2 
m. 51, 71-5'26 Szczecin.
 25395g 
Mieszkanie własnościowe, 
pokój z kuchnią lub M-2 
w Lesznie, kupię. Oferty 
44551 Wrocław, „Prasa”, 
Mazowiecka 17. 1052-K2
Poszukuję mieszkania 2- 
pokojowego na okres ro­
ku. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 24952g.
Wrocław — centrum, spół 
dzielcze, komfortowe M-3 
zamienię na podobne lub 
większe w Poznaniu. Mu­
szyński, Poznań, Ogrodo-

sem. 2781-KI

Przetargi
Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Poznaniu, ulica 
Marchlewskiego nr 146/150 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie robót elewacyjnych (tynkarsko-
kamieniarskich) budynku 
przy ul. Marchlewskiego 
Termin wykonania robót 

Do przetargu zapraszamy

głównego uczelni 
146/150.
do 31. XII 1974 r. 
przedsiębiorstwa

państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Dokumentacja projektowa i ślepe kosztorysy 

do wglądu w Dziale Technicznym WSE (budy­
nek banku, I piętro, wejście od podwórza, ulica 
Czerwonej Armii 81).

Oferty należy składać w ciągu 14 dni od da­
ty ogłoszenia przetargu w Dziale Technicznym 
WSE.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w 16 dniu 
od ogłoszenia przetargu.

Zastrzegamy sobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta lub unieważnienia przetargu bez po-
dania przyczyny. 2863-K1

Kupno Q Sprzedaż
Kupię kufel wojskowy 
oraz zegar kominkowy — 
stan obojętny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 25101g.

Sprzedam okazyjnie sy­
pialnię swarzędzką, złota 
brzoza, styl francuski. Ul. 
Wrzosowa 10 m. 1, przy
Wiśniowej. 24969g

Kupię silnik Skody 1200 
oraz wielokrążek. Po­
znań, Głogowska 160 m. 
15. 27441g

Sprzedam Weltmeister 80, 
120-bas. oraz maszynę dzie 
wiarską Veritas 360 Wia­
domość: Poznań, telefon 
5S'-46. wewn. 28, pok. 126.
po godz. 19. 24991g

Posiadam do wynajęcia 
mieszkanie M-2, Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27590g.
Elbląg! Mieszkanie czte- 
ropokojowe, nowe budów 
nictwo zamienię na mie­
szkanie w Poznaniu lub 
okolicy. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 457p. 
Młode małżeństwo (człon­
kowie spółdzielni miesz­
kaniowej) poszukuje po­
koju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 25342g.
Pokój z kuchnią w no­
wym budownictwie, kwa 
terunkowe, I ptr„ żarnie 
nię na 2 lub 3-pokojowe. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 25339g.
Dwa pokoje z kuchnią, ła 
zienką w śródmieściu — 
zamienię na 2-pokojowe 
w nowym budownictwie. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 25338g.

wa 10 m. 
Przyjmę

24949g 
pokój. Po-

znań, ul. Przełęcz 38.
24973 g

Pokój umeblowany od­
dam — Rataje. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 251O6g.

© Nieruchomości
Willa 2-rodzinna — wol­
na, podpiwniczona, c. o., 
budynek gospodarczy, ga 
raż, ogród — 2.600 m1. 
Przedmieście Poznania. 
Całość lub połowę sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27872g.
Willę dwurodzinną lub 
rozpoczętą budowę na 
Grunwaldzie kupię, ewen 
tualnie mieszkanie do za 
miany. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27622g.
Kobylnica sprzedam
działkę. Oferty ..Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 24422g.

i

Zakład Urządzeń Badawczych i Przemysłowych 
„Polon” w Poznaniu, ul. Bułgarska nr 63/65 —
Og łasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie robót elewacyjnych budynków 
produkcyjnych i budynku administracyj­
nego. Podane prace należy ukończyć w ter­
minie do dnia 1 lipca 1974 r.

TECHNIKUM 
CHEMICZNO - SPOŻYWCZE ZAOCZNE 

i POLICEALNE 
STUDIUM ZAWODOWE ZAOCZNE NR 2 

ul. Stalingradzka 43, telefon 568-33, 
Poznań 61-714

OGŁASZA ZAPISY 
na rok szkolny 1974/75 

do TECHNIKUM na podbudowie 
zasadniczej szkoły zawodowej 
w specjalnościach: 
— analiza chemiczna, 
— przetwórstwo owoców i warzyw, 
— przetwórstwo mleczarskie, 
— przetwórstwo mięsne, 
— cukiernictwo, 
— żywienie zbiorowe;

♦ do POLICEALNEGO STUDIUM ZA­
WODOWEGO ZAOCZNEGO dla ab­
solwentów liceów ogólnokształcących 
w specjalności 
— analiza chemiczna.

WARUNKI PRZYJĘCIA :

Dnia 21 kwietnia 1974 r. odszedł od nas, 
opatrzony Sakramentami św., nasz najuko­
chańszy mąż, ojciec, teść, dziadek i pra­
dziadek, przeżywszy lat 83, śp.

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 21 kwiet­
nia 1974 r. zasnął nagle w Bogu, nasz dro­
gi ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 72, 
śp.

STANISŁAW CIERNIAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 

bm. o godz. 14.50 na cmentarzu junikow­
skim.

JÓZEF GAWRON
$ Pogrzeb odbędzie się dnia 24 bm. o go- 
[ dżinie 11.30 na cmentarzu na Górczynie.

W głębokim smutku i żalu pogrążona 
rodzina

Poznań, Lipowa 10 m. 1. 27754g ।
‘o

W głębokim smutku pogrążona
rodzina

27789g

Dnia 20 kwietnia 1974 r. zmarł

W dniu 22 kwietnia 1974 roku zmarł po 
krótkich, ciężkich cierpieniach, przeżyw­
szy lat 50, opatrzony Sakramentami św., 
nasz najukochańszy mąż i tatuś

nasz

LUDWIK KICERMANN
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 

25 bm. o godz. 15 n-^ cmentarzu w Budzy­
niu, pow. Chodzież.

W głębokim smutku pogrążona
żona z synami

Połajewo, Rynek 9. 27854g

WAWRZYN KLEMECKI
były

kolega.
Cześć
Pogrzeb

długoletni pracownik i dobry

Jego pamięci!
odbędzie się dnia 24 kwietnia

1974 r. o godz. 12.30 na cmentarzu na Ju­
nikowie.

Rodzinie Zmarłego najgłębsze wyrazy 
współczucia składają

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
Rada Robotnicza — współpracownicy 

Poznańskich Zakładów Zielarskich 
„Herbapol” w Poznaniu

3056-K1

Z zakresem robót można się zapoznać na 
podstawie posiadanej dokumentacji i ślepego 
kosztorysu w Dziale Gł. Mechanika Zakładu.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem 
„Roboty elewacyjne „Polon”, należy składać 
w sekretariacie zakładu w terminie do 10 dni 
od daty ukazania się ogłoszenia.

Otwarcie przetargu nastąpi po tym terminie, 
a o wynikach zainteresowani zostaną powia­
domieni pisemnie.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe-
renta.

Pracownicy poszukiwani
2882-K1

WZSP - Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Handlu, 
Poznań, ul. Kolejowa 19/21 — zatrudni do 
własnego Ośrodka Wczasowego w Ustroniu 
Morskim —

kucharki i pomoce kuchenne na okres 
od 1. VI — 15. IX 1974 r. względnie na 
jeden wybrany miesiąc.

Zgłoszenia należy kierować pod wyżej wska­
zanym adresem, od godz. 10 do 13, lub telefo-
nicznie 66-00-31, wewn. 51. 3011-K1

1.

2.
3.

posiadanie świadectwa ukończenia 
zasadniczej szkoły zawodowej wzgl. 
liceum ogólnokształcącego, 
ukończony 18 rok życia, 
zatrudnienie zgodne z obraną spe­
cjalnością kształcenia.

Po ukończeniu szkoły absolwenci otrzy 
mują dyplom technika danej specjal­
ności.
Po złożeniu egzaminu dojrzałości ab­
solwent może ubiegać się o przyjęcie 
na studia wyższe. Nauka jest bezpłat­
na. Zajęcia odbywają się dwa razy 
w miesiącu: sobota i niedziela.

Kandydaci winni do dnia 25 czerwca 1974 r. 
nadesłać pod adresem szkoły: podanie, ży­
ciorys, 3 fotografie, skierowanie z zakładu 
pracy, zaświadczenie o charakterze wyko­
nywanej pracy, oryginał i odpis świadec­
twa szkolnego. Przyjmowane będą wnioski 
kandydatów, którzy nadeślą wszystkie 
wyżej wymienione dokumenty.

3042-KJ

Kupię działkę ogrodniczą 
1 ha blisko Poznania — 
chętnie nad wodą lub ma 
łe gospodarstwo. Oferty 
podaniem ceny „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27282g.

Sprzedam domek jedno­
rodzinny wyłączony bez 
garażu. Poznań - Wilda — 
blisko komunikacji miej­
skiej. Oferty — ..Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27101g.

Zguby @ Różne
Zaginął wyżeł gładkowło 
sy w brązowe łaty — w 
niedzielę na Łazarzu. Cho 
Ciszewskiego 52a m. 5.

27669g
18 kwietnia zaginął czar­
ny pudel — piesek Uczci 
wego znalazcę wynagro­
dzę. Winogrady, Zagono-
wa 2a po 13. 27643g

Zakład chemicznego czysz 
czenia obić meblowych, 
dywanów, wykonuje zle­
cenia na miejscu u klien 
ta. Zgłoszenia telefonicz­
nie w środy, teł. 454-69.

24635g
W ramach usług wykonu 
ję gabloty oszklone kół­
ka ogumione do mebli, 
barków, wózków trans­
portowych oraz do urzą­
dzeń szpitalnych. Nowa­
czyk, Poznań. Sporna 12,
tel. 568-30. 25270g

tDnia 20 kwietnia 1974 r. zasnął w Bo­
gu nasz kochany brat, wujek i szwa­

gier

KAZIMIERZ MAŁECKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 

bm. o godz. 13 na cmentarzu Główna — 
Miłostowo.

O bolesnej stracie zawiadamiają
siostry z rodziną

Kto nauczy robienia aba­
żurów? Oferty „Prasa”— 
Grunwaldzka 19 dla ib
Siatki parkanowe na klat 
ki i sita polecam. Czer­
wonej Armii 23. 26150g

Gręplarnia, Bema 12 — 
przer‘esiona na Krzywo-
ustego przedłużenie
Marchlewskiego (Rataje), 
pierwszy przystanek za 
mostem. Czynna od 2 ma­
ja, tel. 706-56, godz. 7—10. 

26496g

Wszystkim, którzy uczestniczyli w po­
grzebie oraz okazali współczucie w związ­
ku ze śmiercią ukochanego męża, śp.

JÓZEFA ŻYNELA
składa

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE

żona z rodziną
27296g

Dnia 21 kwietnia 1974 r. zmarł

i

kol. EDMUND BIADAŁA 
były długoletni pracownik naszych Zakła­
dów.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 
głębokiego współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 24 kwietnia 
1974 r. o godz. 8.05 na cmentarzu komu- | 
nalnym na Junikowie.
Dyrekcja - Samorząd Robotniczy - załoga 

Wielkopolskich Okręgowych 
Zakładów Gazownictwa w Poznaniu

3090-K1

Dnia 20 kwietnia 1974 r. zmarł

EDWIN WIELOCH
kierownik Działu Wystaw i Reklamy Biura 
Zbytu Mebli, bvły długoletni i ceniony za­
stępca naczelnika Wydziału Zaopatrzenia 

Zjednoczenia Przemysłu Meblarskiego.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 24 
kwietnia 1974 r. o godz. 10.25 na cmentarzu 
janikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego 
współczucia składają
Dyrekcja, Rada Zakładowa i pracownicy 

Zjednoczenia Przemysłu Meblarskiego 
w Poznaniu

3088-K1

W dniu 22 kwietnia 1974 r. zmąrł w wie­
ku 67 lat

EDMUND KUCZYK 
emerytowany, długoletni i zasłużony 

pracownik naszej fabryki.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w środę, tj. dnia 

24 kwietnia br o godz 12.30 na cmentarzu 
komunalnym na Junikowie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego 
współczucia składają:
załoga - Samorząd Robotniczy - Dyrekcja 

Fabryki Aparatury
i Urządzeń Komunalnych „Powogaz ’ 

w Poznaniu, ul. Janickiego 23z25 
3077-K1

tDnia 22 kwietnia 1974 r. zmarł, opa­
trzony Sakramentami św., przeżywszy 

lat 59, nasz najdroższy mąż, ojciec, brat 
i szwagier, śp.

STEFAN TALAGA
Pogrzeb odbędzie się dnia 24 bm. o go­

dzinie 15.30 na cmentarzu sołackim przy 
ul. Lutyckiej,

o czym zawiadamia strapiona
żona z dziećmi

Poznań, Stalingradzka 27. 27761g

tDnia 22 kwietnia 1974 roku zakończył 
swoje pracowite życie, mój najdroższy 

mąż, nasz ukochany ojciec, dziadek i pra­
dziadek, przeżywszy lat 76, śp.

WŁADYSŁAW RZEŻNIK
były oficer Ludowego Wojska Polskiego 
i powstaniec wielkopolski, odznaczony 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 

Polski i Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym.

Pogrzeb odbędzie się dnia 25 bm. o go­
dzinie 13.40 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Grodziska 26. 27787g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 22 kwietnia 1974 roku zakończył 

swoje pracowite i spokojne życie, opatrzo­
ny Sakramentami św., w 88 roku życia 
nasz najukochańszy ojciec, teść i dziadek

WŁADYSŁAW JAZIKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 

25 bm. o godz. 14 na cmentarzu na Głów­
nej — Miłostowo.

W smutku pogrążona

rodzina

Poznań, Średnia 1. 27819g

Poznań, Ostrowska 160. 27741g 'o

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 21 kwietnia 1974 roku zmarła po 

krótkiej chorobie, nasza kochana siostra, 
szwagierka i ciocia, przeżywszy lat 74, śp.

MARIANNA PACZOWSKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 25 bm. o go­

dzinie 13 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona 
rodzina

Poznań, Poplińskich 11 m. 13. 27784g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 21 kwietnia 1974 r. zmarł śmier­

cią tragiczną, przeżywszy lat 64, mój uko­
chany mąż, nasz najlepszy ojciec, brat, 
dziadek i teść, śp.

CZESŁAW KNIAT
dentysta

Pogrzeb odbędzie się dnia 25 bm. o go­
dzinie 10.25 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

W smutku pogrążeni
żona, synowie i rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
28031g

SERDECZNE PODZIĘKOWANIA

Zarządowi, Radzie Spółdzielni, Kołu ZMS 
oraz Współpracownikom Spółdzielni Pracy 
„Kartodruk” w Poznaniu za wszechstronną 
pomoc i otoczenie troskliwą opieką podczas 
pracy i ciężkiej choroby oraz oddanie 
ostatniej przysługi w uroczystościach ża­
łobnych

TERENI PIERNIKOWSKIEJ
składają

rodzice z braćmi
27009?

SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
RODZINIE ZMARŁEGO

f

kol. EDWINA WIELOCHA 
pracownika 

Zjednoczenia Przemysłu Meblarskiego 
składają

pracownicy i dyrekcja
Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa 

Handlu Meblami w Poznaniu
3051-K1

Zastępcy dyrektora

STANISIAWIE SĘCZKOWSKIEJ
SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

z powodu zgonu 
Matki 

składają 
współpracownicy i Komitet Rodzicielski 
Szkoły Podstawowej nr 85 w Poznaniu 

27466?

-
■ ;

Koleżance 
mgr MARII KOZIELSKIEJ 

WYRAZY 
GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 

z powodu śmierci
Ojca 

składają 
Dyrekcja, koleżanki i koledzy 

Administracja, Komitet Rodzicielski 
młodzież

VI LO im. I. J. Paderewskiego w Poznaniu 
27687g

Za wyrazy współczucia, kwiaty i udział 
w pogrzebie żony mojej, śp.

MARII OLEJNIKOWEJ
a w szczególności za okazaną życzliwość 
i pomoc w trudnych chwilach życia 

składa
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 

mąż z rodz’pą 
’7580e



Kwiecień
Grzegorza ,24 __ ____

Środa Słońce: 4.24—18.53

K TEATRU J

W POZNANIU

OPERA — g. 19 „Cyrulik sewil­
ski”.

MUZYCZNY — g. 19 „Paganini”.
POLSKI — g. 19 „Opowieści las­

ku wiedeńskiego’’.
NOWY — g. 14 i 17 „Chłopcy z 

Placu Broni”.
LALKI i AKTORA (SCENA MŁO 

DYCH) — g. 19 „Sobowtór” „Ak­
cja Wega”.

W WOJEWÓDZTWIE

KALISZ: „Szósta! szósta t”.
KOŁO: „W małym dworku”.

L— »«MA ~1
CHODZIEŻ Noteć: „Niech bestia 

zdycha”.
CZARNKÓW: „Sokoły”.
GNIEZNO Lech: „Cenny łup” i 

„Przygody Robinsona Kruzoe”; 
Polonia: „Prywatne życie Sherloc 
ka Holmesa” i „Królewna w oślej 
skórze”.

GOSTYŃ: „Mrowisko”.
JAROCIN: „Łobuz”.
KALISZ Kosmos: „Kochać”; 

Oaza: „Dziewczyna szuka szczęś­
cia”; Stylowe: „Maks i ferajna”.

KĘPNO: „Dziewczyna na mio­
tle”.

KŁODAWA: „Dramat zazdroś­
ci”.

KOŁO: „West Side Story”.
KONIN Górnik: „Był sobie gli­

na”; Centrum: „Anna Karenina” 
i „Nowe przygody nieuchwyt­
nych”.

COSCIAN: „Wynajęty czło­
wiek”.

KROTOSZYN: „Gwiazdy są ocza 
n i wojownika”.

KRZYŻ: „Nieszczęścia Alfreda”.
KÓRNIK: „Dzielny wojak Ros- 

solino”.
LESZNO: „Kot”.
MIĘDZYCHÓD: „Ned Kelly”.
NOWY TOMYŚL: „Król, dama, 

walet”.
OBORNIKI: „W pustyni i w 

puszczy”.
OSTRÓW Roma: „Dekada stra­

chu”; Słońce: „Anna Karenina” i 
„Cyrk”.

OSTRZESZÓW: „Dwoje na dro 
dze”.

PIŁA Iskra: „Zbrodnia jest 
zbrodnią”; Koral: „Albatros”; So 
kół: „Znakomity piątek”.

PLESZEW: „Samuraj i kowbo­
je”.

RAWICZ: „John i Mary”.
ROGOŹNO: „Gangsterski walc”.
RYCHTAL: „Kaprysy Marii”.
SŁUPCA: „Morze w ogniu”.
ŚREM: „Absolwent” i „Wódz 

Indian Tecumseh”.
ŚRODA: „Pozwólcie startować”.
SZAMOTUŁY: „Komandosi”.
TRZCIANKA: „Pierre i Paul 

czyli życie na raty”.
TUREK: „Francuski łącznik”.
WĄGROWIEC: „Hubal”.
WOLSZTYN: „Dom państwa Bo 

ries”.
WRZEŚNIA: „El Dorado”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 13—18' 
„Afganistan”.

t Ramo

PROGRAM I: 7.40 Studio nowoś­
ci; 8.05 U przyjaciół; 8.10 Mel. 
siedmiu stolic; 8.35 H. Debich za 
prasza na „Kwiatowy Koncert”; 
9.05 Dla kl. I i Ii (wych. muz.): 
„Ptasie plotki”; 9.30 Moskwa z me 
lodią i piosenką; 9.45 Duety instru 
mentalne: 10.08 Duety młodych: 
10.30 „Sława i chwała” — ode. 07; 
10.40 Apetyt wzrasta w miarę słu­
chania; 10.45 Duety wokalne; 11 
Non stop polskich melodii; 11.18 
Nie tylko dla kierowców; 11.25 Re 
fleksy; 11.30 Kraków na muzycz­
nej antenie, cz. I: 12.25 — Kraków 
na muzycznej antenie, cz. II; 12.40 
Koncert życzeń; 13 Gra Polska Ka 
pela pod dyr. F. Dzierżanowskie­
go; 13.15 Rolniczy kwadrans: 13.30 
Przeboje z ekranu; 14 Ze świata 
nauki i techniki; 14.05 „Hej ode 
■wsi do miasta” — regionalne zes- 
poty pieśni i tańca; 14.30 Sport to 
zdrowie: 14.35 „z antologii pol­
skiego jazzu” — zespół T. Stańki; 
15.05 Listy z Polski; 15.10 Przed 
XIII Konkursem Piosenki Radziec 
kiej w Inowrocławiu; 15.35 ..Ope­
retka, jej twórcy i wykonawcy”; 
16.10 Wiosenne przeboje warszaw­
skich teatrzyków i rewii; 16.30 
Aktualności kulturalne: 16.35 Na­
granie z efektem: 17 Radiokur’er; 
17.20 Dyskoteka młodych; 18 Mu­
zyka i Aktualności; 18.25 Radiowa 
kronika muzyczna: 19.15 W kresu 
paryskich nrzoboiów: 19.45 Rrtm. 
rynek, reklama; 20.15 Fanoserwi*; 
21 Ekonomia na co dzień — aud. 
Eugeniusza Tabusa z Rozgłośni 
Katowickiej: 21.15 goo sck. dla 
smyczków; 21.25 Kenc, choni—nw- 
ski z nagrań R. Baksta; 22.15 Mi- 
krorecital wieczoru — Jose F»li- 
ciąno; 22.30 Moto-snrawy; 22.45 
neezne ABC; 23.05 Korespondencja 
z zagranicy; 23.10 Mały przewod­
nik no muzyce rozrvwkowpi: 23.35 
Sootkenie z jazzem: 0.05 Kalen­
darz Kultury Polskiej; 0.10 Pro­
gom nnmy z Łodzi.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 9. 1« 
12.05. 15. 16, 19, 22, 23, 24. 1, 2. 2,55.

PROGRAM Tl: 7.45 Muzycznv 
dialog: fortepian — gwizd: 8.35 
Zanowiedż przerwv remontowo- 
k^ns-rw.-^jnej nadainika na fali 
407 m: 15 59 Zapowiedź wznowienia

-a^ajnika na fali 407 m no 
nr^rwl® remontowo-konserwacyj- 
nM: 16 W trosce o słowo i treść 
— którym mówimy; 17.25
„Za Odra i Nysa” — magazyn 
aktualności niemieckich: 17.50 Ra 
dinew^ress: 17.55 „Novi” śpiewają 
Chonina: 18.n5 Z życia poznańskich 
szkół muzycznych;; 18.40 Świat i

Zwycięzcy w konkursie 
„Jesień i zima bez pożarów”

W październiku ubr. Woje­
wódzka Komenda Stra­

ży Pożarnych w Poznaniu o- 
głosiła wśród młodzieży akcję 
a zarazem konkurs pn. „Je­
sień i zima bez pożarów”. Ma 
my już bowiem wiele przy­
krych doświadczeń, że nie tyl 
ko susza i upały stwarzają 
sprzyjające warunki do pow­
stawania pożarów. Intensyw­
ne palenie w piecach przy nie 
zachowaniu elementarnych za 
sad ostrożności, wadliwe in­
stalacje elektryczne, komino­
we, także stają się przyczyną 
licznych tragedii. Wspomnia­
na akcja, w której brały u- 
dział młodzieżowe, kobiece i 
harcerskie drużyny pożarni­
cze, miała na celu takie za­
dania, jak praca na rzecz o- 
chrony ppoż. we własnym gos 
podarstwie, zaopatrzenie za­
gród w wodę do celów gaś­
niczych oraz propagowanie za 
sad bezpieczeństwa przeciw­
pożarowego.

Do akcji przystąpiło w Po-

BĘDĄ LEPIEJ UCZYĆ

OBORNIKI. Niemal każd/ nau­
czyciel w tym powiecie podnosi 
swe kwalifikacje zawodowe. Na 
studiach wyższych (głównie po 
U AM) zdobywa wiedzę 87 nau­
czycieli różnych typów szkól. Na­
tomiast 114 osób, nie posiadają­

cych dotąd wykształcenia pedaąo 
gicznego, o krótkim stażu pracy 
ciaz nie zamierzających w naj- 
bLższym czasie podjąć studiów — 
korzysta z wykładów NURF-u w 
radio, telewizji i czasopiśmie 
„Wychowanie”. W ostatnim okre- 
se 37 pedagogów ukończyło Stu­
dium Nauczycielskie, (bop)

„TON SIL" W ROZBUDOWIE

WRZEŚNIA. Trwa rozbudowa 
wrzesińskiego „Tonsilu”. Kosztem 
300 min zł powstają nowe obiek­
ty, zakupiono też nowoczesne i wy 
soko wydajne urządzenia oraz 
maszyny z importu. Oddanie do 
użytku nowych stanowisk pozwoli 
zwiększyć produkcję głośników, ze 
stawów głośnikowych i mikrofo­
nów — w tym także do magneto­
fonów oraz słuchawek stereofo­
nicznych itp. (ant)

NAUCZYCIELSKIE SZKOLENIE 

SŁUPCA. W ostatnim dniu fe­
rii wiosennych w 8 ogniskach 
Związku Nauczycielstwa Polskiego 
w powiecie odbyły się szkolenia 
nauczycielskie. Główny temat to. 
pojęcie i wpływ rewolucji nauko­
wo-technicznej no oświatę i \ y• 
chowanie. Nauczyciele wypowia­
dali się m. in. na temat zastoso­
wania nauki w produkcji, wyko- 
rzysiarwa jej w postępie technicz­
nym, podkreślając szczególnie po 
trzebę wdrażania młodzieży umio 
jętności posługiwania się zdoby­
tą wiedzą w praktyce, (jj)

LMaMMMMMacwwaKan

my — magazyn handlu zagranicz 
nego; 19 Kwadrans jazzu — gra 
Trio Jimmy Smitha: 19.15 Język 
francuski; 19.30 Pół wieku Teatru 
Polskiego Radia — Studio Współ 
czesne: „Postanowiłem się zmie­
nić” — słuch. E. Fiszera; 20.10 Mu 
zyka kameralna; 20.30 Dzieła Wi­
tolda Lutosławskiego; 21.15 Muz. 
jazzowa; 21.55 Radio — szkole; 
22.10 Motety Tomaso Lodowico da 
Vittoria — śpiewa Chór Chłopię­
cy i Męski Państwowej Filharmo­
nii w Poznaniu pod dyr. S. Stuli­
grosza; 22.30 URIT: „Fale grawita­
cyjne”, cz. III — autor: prof. dr 
Gerard Petiau (Francja); 22.40 Mo­
je przygody poetyckie — Anna 
Kamieńska; 23 Radiowy Przewod­
nik Operowy — fragmenty z ope­
ry „Turandot” Giacomo Puccinie­
go; 23.35 Co słychać w święcie; 
23.40 Utwory współczesnych kom­
pozytorów polskich w nagraniach 
H. Szymulskiej — sopran i Andrze 
ja Dutkiewicza — fortepian.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.30,
6.30, 7.30, 8.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 7.30 Daleko od
Polski — opowiada T. Łukasze­
wicz; 7.40 Muzyczna zegarynka; 
8.05 Mój magnetofon: 8.35 Muzycz 
ny poranek filmowy; 9 „Drzewo 
liści nie dobiera” — ode. 14; 9.10 
Dawne tańce i melodie; 9.30 Nasz 
rok 74; 9.45 W roli głównej Kati 
Kovacs; 10.15 Jeżyk niemiecki; 
10.35 Z różnych stronic — maga­
zyn; 11.45 „Zaklęty krąg” — ode. 
5; 12.20 „Sen komputera” gra ze­
spół M. Polnareffa; 12 25 Za kie­
rownicą; 13 Na białostockiej an­
tenie; 15.10 Archiwalia „Polskich 
Nagrań”: 15.30 Herbatka przy sa­
mowarze; 15.58 Przedstawiamy 
Kim Fowely’a; 16.85 Pyzy j arsze-

znańskiem ponad 100 drużyn. 
Najliczniej reprezentowane 
były powiaty: Szamotuły, Kęp 
no, Koło, Leszno, Gostyń i 
Oborniki. Zadania uczestni­
ków ograniczały się nie tylko 
do kontroli i akcji propagan­
dowej, ale także pomocy w 
zabezpieczaniu palenisk, u- 
przątaniu strychów, czyszcze­
niu zbiorników wodnych itp.

Niedawno komisja konkur­
sowa oceniła wyniki pracy 
drużyn, ustalając kolejność za 
jętych miejsc. W I grupie wie 
kowej za najlepsze uznano 
młodzieżowe drużyny pożarni 
cze z Gajewa, pow. Trzcianka, 
Rogoźna i Dusznik w pow. 
Oborniki. W II grupie — MDP 
Zielónagóra w pow. Szamotu­
ły, Kłodawa pow, Koło i Złot­
nik! pow. Poznań. Wśród ko­
biecych drużyn pożarniczych 
najbardziej wyróżniły się 
KDP z Ostroroga w pow. Sza­
motuły, Olszowej, pow. Kęp­
no i Sątop pow. Nowy Tomyśl, 

i Komisja oceniła również wy- 
konane przez młodzież gazetki 
ścienne o tematyce przeciw­
pożarowej. Pod tym wzglę­
dem popisały się drużyny z 
Dobrej pow. Turek, Rzetni 
pow. Kępno i Ponieca pow. 
Gostyń. Z tych nagrodzonych, 
a także dalszych czterech wy­
różnionych gazetek w Zarzą­
dzie Okręgu Wojewódzkiego 
Związku OSP w Poznaniu, zo 
stała zmontowana wystawa. 
Będzie ona przekazywana ko­
lejno do komend powiato­
wych SP w Szamotułach, Kęp 
nie, Lesznie i Kole.

Wszystkie drużyny, biorące 
udział w konkursie otrzymały 
pamiątkowe proporczyki, na­
tomiast zwycięzcy trzech pier 
wszych miejsc w każdej gru­
pie nagrody w postaci adap­
terów, kompletów do kometki, 
niłek, albumów i książek.

(zd)

W Lesznie
Wystawa terenem 

badania 
zainteresowań

Staraniem Muzeum Narodo­
wego w Poznaniu, Muzeum i 
Domu Kultury w Lesznie urzą 
dzona została w jednej z sal 
muzealnych wystawa malar­
stwa polskiego XIX i XX wie­
ku.

Zamiarem jej organizatorów 
było m. in. dokonanie nauko­
wej analizy odbioru sztuki 
przez zwiedzających, ich zain­
teresowań i gustów. Badaniom 
tym służy specjalnie opracowa 
na ankieta, wypełniana przez 
zwiedzających oraz przeprowa 
dzane przez pracownika nau­
kowego Instytutu Pedagogiki 
UAM w Poznaniu wywiady.

Plon badań zostanie podda­
ny naukowemu opracowaniu, z 
którego wnioski posłużą do 
sformułowania założeń upo­
wszechniania sztuki oraz prak 
tycznych zasad organizowania 
wystaw zwłąszcza w zakresie | 

' dostosowywania ich do zainte . 
resowań odbiorców, (jp) I

nik; — gawęda; 16.15 Piosenki 
chórem; 16.45 Nasz rok 74; 17.05
„Drzewo liści nie dobiera” — ode. 
15; 17.15 Mój magnetofon; 17.40 Pi 
sarz miesiąca — A. Kuśniewicz; 18 
Piosenki z różnych obrotów; 18.20 
Fortepianowe parafrazy M. Kosza: 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Z nowych nagrań J. Clerca; 19.05 
Pow. w wyd. dźw.: „Ocalenie” 
J. Conrada — ode. 1; 19.35 Muzycz 
na poczta UKF; 20 Reminiscencje 
muzyczne — D. Aleksiejew — mój 
kandydat do I nagrody im. P. 
Czajkowskiego — Moskwa 1974 r.; 
20.45 Teatrzyk Zielone Oko — 
„Idealna sekretarka”; 21.10 Świa­
towe przeboje śpiewają „The Su- 
premes”; 21.25 Laureaci festiwalu 
piosenki studenckiej w Krakowie; 
21.50 Opera tygodnia — Charles 
Gounod: „Romeo i Julia”; 22.08 
Śpiewa Michel Fugain: 22.15 Trzy 
kwadranse jazzu; 23 Swoje ulubio­
ne wiersze recytuje K. Chamiec; 
23.05 G. Malcolm i Yehudi Menu­
hin grają Sonaty Bacha — II So­
nata A-dur; 23.22 Sylwetka muzy 
ka — Brian Auger; 23.50 Na dobra 
noc gra Janusz Muniak.

WIADOMOSCI: 5, 8, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19, 22.

TELEWIZJA

PROGRAM I: 6.30 — TTR — Ma­
tematyka 1. 11 — Funkcja kwadra­
towa część II; 7 — TTR — Uprawa 
roślin 1. 9 — Właściwości fizyczne 
i chemiczne gleb: 9.45 — z cyklu 
„Mity i rzeczywistość” film ang. 
„Cathe, gdzie jest twój dom”; 11.05 
— Dla szkół — Historia klasa VII

Przydrożne gościńce 
na wielkopolskich szlakach

Ziemią Wielkopolską, nad wyraz bogatą w urodziwe zakąt 
ki, interesuje się coraz więcej turystów. Zwiedzają oni już 
przetarte szlaki i odkrywają miejsca jeszcze nie poznane. Za 
ciekawienie wśród nich wzbudza nie tylko urozmaicony kraj
obraz, lecz także przeszłość, 
mi.

Dla zapewnienia właśnie lep 
szych warunków turystom 
oraz tym, którzy wolne chwile 
po pracy pragną spędzić z da­
la od miejskiego zgiełku, pow 
staje w województwie po­
nad 30 przydrożnych obiek­
tów hotelowo-gastronomicz­
nych. Ich budowa rozpoczęła 
się w IV kwartale roku minio 
nego, a zakończyła latem br. 
W roku 30-lecia PRL woje- 
wództwu poznańskiemu przy­
będą tak bardzo potrzebne o- 
biekty, całkowicie jednak od­
mienne od stawianych do tej 
pory. Zarówno zewnętrzny ich 
wygląd, jak i wystrój wnętrz 
nawiązywać będzie do ludo­
wych tradycji regionu. Odtwo 
rzone zatem będą gościńce, cha 
rakterystyczne przed laty dla 
pejzażu Wielkopolski. Staną 
się one zapewne atrakcją dla 
turystów.

Obiekty zlokalizowano przy 
głównych szlakach komunika- 
cyjnych, lecz w miejscach ma 
lowniczo położonych wśród 
drzew, lub na leśnych pola­
nach. Będą miały wiele uroku 
dzięki wiernemu odtworzeniu 
znamiennych cech dawnych 
tego rodzaju obiektów, od któ 
rych roiło się na wielkopol­
skich traktach.

Prace budowlane są daleko 
zaawansowane. Pierwszy goś­
ciniec powstający na nowo wy 
budowanym odcinku trasy 
E-8, w Iwnie (pow. średzki), 
otwarty będzie na początku 
czerwca. Kilka kolejnych goto 
wych będzie nieco później, a 
pozostałe na Święto Lipcowe. 
Przydrożne obiekty wznoszo­
ne są sposobem gospodarczym, 
głównie przez wielkopolskich 
rzemieślników, a przy dużym 
zaangażowaniu i pomocy po­
wiatowych władz partyjnych i 
administracyjnych. Po odda-

KOR w Buku 
przyjacielem młodzieży

Klub Oficerów Rezerwy w 
Buku znany jest z ciekawych 
inicjatyw, podejmowanych na 
rzecz wychowania patriotycz­
nego młodzieży. Ostatnio, przy 
współudziale Wydziału Oświa­
ty, Wychowania i Kultury U- 
rzędu Powiatowego w Nowym 
Tomyślu i Powiatowej Rady 
Zakładowej ZNP urządził on 
imprezę, której celem było za 
poznanie młodzieży z osiągnię 
ciami miasta w okresie powo­
jennym.

Uczniowie z wielu szkół, pod 
opieką członków KOR-u, zwie 
dzili Fabrykę Elementów 
Wyposażenia Budownictwa, 
Centralny Ośrodek Ba-

— „Ta co nie zginęła”; 12 — Dla 
szkół — Chemia kl. VIII — 
„Szkło”; 12.45 — TTR — Mechani­
zacja rolnictwa — 1. 25 — „Dój me 
chaniczny”; 13.25 — TTR — Upra­
wa roślin 1. 32 — Uprawa poplo- 
nów; 14.40 — Politechnika TV — 
Fizyka — Kurs przygotowawczy — 
Polaryzacja światła część I i II; 
15.55 — NURT — Pedagogika — Ro 
la nauczyciela w systemie eduka­
cji narodowej; 16.30 — Dziennik 
(kolor); 16.40 — Dla Młodych Wi­
dzów — Harcerski raport: 17.10 — 
Losowanie Małego Lotka; 17.20 — 
Informacje, Towary. Propozycje; 
17.35 — Wacław Taranczewski — 
film dokum. (kolor); 18.05 — Teles 
kop; 18.25— „Łuk tęczy” — odcinek 
X — „Mężczyzna w masce”; 19.20 
— Dobranoc i Dziennik (kolor): 
20.20 — Z cyklu „Mity i rzeczywi­
stość” film ang. „Cathe. gdzie jest 
twój dom”; 21.40 — Wiadom. spor­
towe; 21.50 — FORUM — progr. z 
udziałem ministra gospodarki tere­
nowej i ochrony środowiska J. Ku­
siaka; 22.30 — „Wielcy ludzie a 
muzyka” — Stefan Żeromski; 23.10 
— Dziennik (kolor).

PROGRAM II: 17.15 — U począt­
ku drogi; 17.40 — Pieśni polskie 
śpiewa Jerzy Artysz, przy fortepia 
nie prof. Jerzy Lefeld, w progra­
mie utwory Chopina, Moniuszki, 
Szymanowskiego i Karłowicza; 18 
— Świat w kamerze naszych repor 
terów; 18.45 — Jeżyk francuski, 1. 
27; 19.20 — Dobranoc i Dziennik 
(kolor): 20.20 — Twarza w twarz; 
21 — 24 godziny (kolor); 21.10 — 
Studio przebojów. — program TV 
NRD: 21.55 — NURT — Pedagogika 
— Rola nauczyciela w systemie 
edukacji narodowej: 22.25 — Język 
angielski — 1. 27 — powt.

upamiętniona licznymi zabytka- 

niu do użytku wszystkich goś 
cińców, Wielkopolska zyska 
650 miejsc noclegowych i 1980 
konsumpcyjnych.

Aby jednak tradycji stało 
się zadość nie można, przy wy 
kańczaniu wnętrz i otoczenia 
obiektów, przeoczyć ani jedne 
go elementu, podkreślającego 
ich zewnętrzną architekturę z 
dachami pokrytymi trzciną. 
Tak samo ważne jest dostoso­
wanie wnętrz do ludowych tra 
dycji. Każdy detal zwłaszcza 
w części gastronomicznej, o- 
prócz oczywiście stylizowa­
nych mebli, a więc firanki, zas 
łony, chodniki itp. musi być 
utrzymany we właściwym i 
jednolitym stylu. Podobnie zas 
tawa stołową i inne akcesoria 
winny być dopasowane do ca 
łości. Trudno np. wyobrazić 
sobie wokół gościńca róże, któ 
re tak pięknie ozdabiają miej 
skie zieleńce, lecz w tym przy 
padku byłyby zupełnie nieod­

Na razie tylko eksperymenty

Cybernetyka w rolnictwie
Metody cybernetyczne znajdują zastosowanie nie tylko w 

planowaniu i zarządzaniu produkcją przemysłową, ale także 
w rolnictwie. Na toczącej się w Warszawie konferencji na­
ukowej „Metody cybernetyczne w zarządzaniu” przedstawio 
ny został referat o możliwościach zastosowania tych metod 
w zarządzaniu rolnictwem. Wstępne badania pozwalają
stwierdzić, że perspektywy ty
Zakład Ekonomiki Rolnic­

twa WSE we Wrocławiu roz­
wiązuje kilka problemów ba­
dawczych z tego zakresu. Spo 
rządzono już analizy stanu za 
rządzania i organizacji pro­
dukcji w kilku kombinatach 
PGR województw: wrocław­
skiego i opolskiego. Analizy te 

dawczo-Rozwojowy „Me- 
talplast”, Czyszczalnię Nasion 
Gminnej Spółdzielni i Spół­
dzielnię Pracy „Bukowianka”.

Zorganizowano też ząwody 
strzeleckie, w których kolej­
ne miejsca zajęli przedstawi­
ciele Szkoły Podstawowej nr 
2 w Buku, szkoły z Nieprusze 
wa, Szkoły Podstawowej nr 1 
z Buku oraz szkoły z Szewc.

Po wspólnym obiedzie mło­
dzi goście obecni byli na go­
dzinnym programie artystycz­
nym, w wykonaniu harcerskie 
go zespołu „Gawęda” z Nie- 
pruszewa, działającego przy 
Szkole Podstawowej pod kie­
runkiem dyrektora Jerzego 
Kostrzewskiego. W koncercie 
uczestniczyła również dele­
gacja władz oświatowych i 
związkowych z Luebben w 
NRD, przebywająca z rewizy­
tą w Nowym Tomyślu. (hel)

Wielkopolskie 
biblioteki 

w czołówce
W Poznańskiem czynnych 

jest około 600 bibliotek i 3 tys. ' 
punktów bibliotecznych, z któ , 
rych usług korzysta co czwar 1 
ty mieszkaniec. Dysponują te 
placówki 4,5 milionami ksią­
żek. Te liczby stawiają woje 
wództwo poznańskie w krajo­
wej czołówce.

i ogrzewczej, malowanie) zapla 
nowano wiosną 1973 roku. Roz 
poczęcie prac zależało jednak 
od wykwaterowania lokatora, 
który zajmował część budyn­
ku. Sprawa się przedłużała i 
mimo że lokator nadal zajmo­
wał pomieszczenia, zdecydowa­
no się na rozpoczęcie prac w 
październiku. Było to koniecz­
ne ze względu na bardzo zły 
stan techniczny obiektu.

Obecnie na ukończeniu są 
prace związane z wymiana in­
stalacji. Trwają też zajęcia mu 
rarskie. Zakończenie remontu 
przewiduje się na czerwiec, 

(len)

Podsumowaniu osiągnięć. 
wielkopolskiego bibliotekar- i 
stwa pośwęcone było zorgani­
zowane w Obornikach 3-dnio 
we seminarium dyrektorów po 
wiatowych bibliotek publicz­
nych z całego województwa. 
Jego uczestnicy wysłuchali re 
feratów na temat dorobku bi 
bhotekarzy. zapoznali się tak 
że z problemami gospodarczo- 
społecznymi powiatu oborni 
ckiego i nowatorskimi forma­
mi pracy miejscowych biblio­
tek. (bop)

powiednie. Ich miejsce mogą 
z powodzeniem zastąpić mal­
wy, piwonie, maciejka czy 
hortensje — kwiaty, które je­
szcze obecnie upiększają wicj 
skie zagrody. Również cświet 
lenie obiektów należy dostoso 
wać do dawnych tradycji.

Osobnym problemem są po­
trawy. Idzie o to, by i one mia 
ły charakter wielkopolski. Mo 
gą to być proste potrawy jak 
choćby szagówki (kopytka) czy 
pyzy, lecz smaczne i podawa­
ne przez kelnerki w strojach 
ludowych. Właśnie dzięki tym 
nowym obiektom jest okazja 
do rozsławienia zanikają­
cych, starodawnych potraw 
wielkopolskich.

Przydrożne gościńce mają 
odzwierciedlać folklor Ziemi 
Wielkopolskiej. W tym też ce­
lu nazwy, które dla nich wy­
brano, w wyniku konkursu o- 
głoszonego przez Urząd Woje­
wódzki w Poznaniu i „Głos”, 
nawiązują także do starej tra 
dycji nazewnictwa. Wkrótce 
więc będzie można zjeść „klu 
chy na łachu” u „Wyrwidę­
ba” lub dobrze doprawioną ka 
szankę u „Łapigroszą” (an)

h zastosowań są duże.
objęły nie tylko takie podsta­
wowe dane, jak obszar zasie­
wów, wyposażenie w środki 
produkcji, dotychczas uzyski­
wane efekty ekonomiczne itp., 
ale także czynniki przyrodni- 
czo-biologiczne oraz elementy 
socjologiczne.

Prace te przyniosły z miej­
sca konkretne korzyści. Uprosz 
czono system organizacji — z 
trzystopniowego przekształco­
no go w dwustopniowy, co 
pozwoliło lepiej wykorzystać 
kwalifikacje specjalistów pra­
cujących w kombinatach i 
zwiększyło ich odpowiedzial­
ność za wyniki gospodarowa­
nia. Rozpoczęto też szkolenie 
kadr dla gromadzenia i ana­
lizowania informacji wewnątrz 
samych kombinatów; stworzy 
to warunki do wprowadzenia 
elektronicznej techniki oblicze 
niowej w zarządzaniu.

Wprowadzanie nowoczesnych 
metod cybernetycznych w roi 
nictwie opóźnia niedostatek 
wykwalifikowanych kadr. Aby 
temu zaradzić, naukowcy pro 
ponują powołanie we wrocław 
skiej WSE, a także w innych 
uczelniach ekonomicznych kie 
runku studiów, poświęconego 
zarządzaniu produkcją rolniczą 
i jej organizacji. (PAP)

Łaźnia 
w remoncie

W związku z opublikowa­
niem na naszych łamach (27 
marca) notatki, dotyczącej 
zamknięcia łaźni w Gostyniu, 
otrzymaliśmy od Powiatowego 
Przedsiębiorstwa Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej 
w Gostyniu wyjaśnienia.

Wynika z nich, że kapitalny 
remont obiektu (wymiana in­
stalacji wodno-kanalizacyjnej
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